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faszystowskiej, ma podo· 
bno znów wrócić na swe 

stanowisko. 

KRWAWE WALKI NA DALEKIM WSCHODZIE 
mają sit;; rozpocząć lada chwila. - Nieprzejednane stano\tliisko 

Japonji. - Japońska flota powietrzna nad Dżeholem 
„1~pi~j ~einqt, nii io/nqt si~f" •• Dlófl'i „cfiińsfli Jłapol~on'' 

Londyn, 21 lutego. !równo termin jak i sposób wystąpienia Pekin, 21 lutego prędzej wszyscy zginą, niż cofną się 
, „Times" donosi z Szanghaju, iż Japonii z Ligi Narodów ustalone będą I (sb) Generalnym dowódcą wojsk przed wojskami japo1iskiemi. 

skoncęntrowane w Dżehol wojska chiń dopiero w terminie późniejszym, po po chińskich w prowincji Dżehol jest Tang 
skie I1~zą 100,000 żołnierzy. wz.ięciu uchwaly przez radę koronną. I Yu - Lin, zwany na wschodzie „chińskim Londyn. 21 lutego . 
. Wciska te sa źile wyekwipowane i Premier Saito zamierza w najbliż- Nap~leonem". Do tej pory brak j~szcze konkret-

nie są ?:aopatrzone w diosta;teczna ilość szyich dniach wvstąpić w parlamencie W wywiadzie udzielonym dziennika- aych wiadomości o starciach w okoli· 
amun11cJt. z wielka mową polityczną, w której rzom Tang Yu - Lin oświadczył, że w ~ach Dżehol, 

Podobno na potudnie od wielkiesro sprecyzuje stanowisko Japonji wobec razie zdobycia Dżeholu zostanie otwarta W JOndyńskich kołach politycznych 
muriu <;hińskiego znajduje się druga ar- Ligi Narodów. wojskom japońskim droga do Chin, wo· panuje jednak opinja, że krwawych 
mja ch1ńsika licząca również 100,000 żoł Po zakończeniu obrad srabinetu pre- bee czego jest on zdecydowany walk tym razem nie uda się uniknąć. 
nierzy. _ _ . mier Saito, oraz ministl!r spraw zagra- BRONIĆ SIĘ DO OSTATNIEJ KROPLI I Obie strony zajmują stanowisko nie 

Rząd nam.kiński nle wysl·ał narazie nicznych, hr. Uszida, udali się do pata- KRWI. przejednane. 
żadnych innych wojsik do Dżehofa. W cu cesarskiego celem złożenia cesarze- Główna kwatera znajduje ·się w sto-ł Chińczycy przygotowali się do za· 
japońskich kolach woiskowvch uilrzy- wi sprawozdania z dzisiejszego posie- licy Dżehol Chengteh, gdzie wojska chiń 1 ciekłej kampanji I według otrzymanych 
muje się oPinja, że oddziały faPOńSkie dzenia rządu, oraz zakomunikowania I skie rozporządzają zapasami żywności f informacji Posiadają ogromne zapasy a· 
bez trudu wkroczą do Dżehola. powziętych uchwał. i amunicji na przeciąg pół roku, tak że municji i brOnl. 

Japońska flota powietrzna znajduie 
się w pogotowiu, aby wspódzialać "z 
wojskami lądowemi. -

!stnieie obawa, że dzialania wojen­
ne w Dżeholu mogą wywołać incydent 
w innych miejsoowościach, co spowo­
dowałoby stan wolny o<>miedzy Japo­
nią a Chinamf. 

Wielki transport morfiny 
przemyconej do Polski z Czechosłowacji. - Likwidacja 

groźnej szajki ha.ndlarzy narkotykami 
. Londyn, 21 lutego. . z T~1do dongszą: Dziś rano <Jdbvło Warszawa. 21 lutego. f tora klg. morfiny, przemaczonej do me-1 ·laimował się jego wspólnik, Izaak Wag. 

się sPecrnlne posiedzenie gabinetu celem Straż graniczna przyłapała na dwor- legalnego handlu na rynku warszaw- szal. Wręczenie przemyconego narko-
cu Głównym obserwowanego już od lskim. tyku odbyło' się w Krakowie. . 

ustalenia taktyki wobec Ligi Narodów dłuższego czasu handlarza narkotyka- Okazale się, że morfina została prze- 1 Izaak Wag-szal przemycał przez gra-
Premjer Saito Poinformował rząd 0 mi, Chila Tenenbauma· . mycona z Czechosłowacji. Przemytem nicę morfinę i kokainę wespół ze swym 

dotychczasowych rOkowaniach i o-
świad~~. ~ wli~zyz~e~ę c~~~- •~P•r•z•y~ar•e•s•zt•o•w•a•n•ym~•z•n•a•le•z•io•n•omp•o•'l•-•pmr•z•e•z•g•r•a•n•ic•ę•'•~•k~zmem~ma•t~T•e•n•e•n•b•au•m•· braiem MoneHem 
cie z poglądami księcia Sajonjj, którY Rozsprzedaż narkotyłków na terenie 

jest, iak wiadomo. przewodniczącym t. St .k f b k h k t h v\'arszawy znajdowała się w ręku 3-ch 
zw. rady najwYżSZei· rei \V a ry ac o onowyc !udzi: Mangela, Szapa i Geszychtera. 

O ile więc uchwalv ra<ly I:igi Nam- Wszyscy trzej utrzymywali bezpo-
dów zostaną aprobowane przez posie- D•iś •nÓDJ ftooferen~je 01 inspefttoro4;ie pro~u średni kontakt z Tenenbaumem. który 
dzenie Plenarne Ligi, Janonfa zajmie otrzymywal towar od br. Wagszal. 
wobec tych uchwał zdecydowane sfa- Lódź, 21 lutego. 1 rajszego wiecu strejkujących. akcja zo- Następnie Mangel, Szop i Geszych-
nowisko. (it) Strejk robotników w fabrykach stała zaostrwna. Z fabryk wycofano ter rozsprzedawali morfinę I kokainę 

Rzad japoński Posrtanowi<ł w tym pończoszniczych trwa w dalszym ciągu. obsługę pomocniczą, tak że obecnie za· detalicznym handlarzom· 
wypadku wystapić z Lig·i Narodów. z,a Dziś rano, zgodnie z uchwalą wczo- kłady przemysłowe są zupełnie nie- Narazie nie udało się ustalić dalszych 

kontaktów, wskutek czego warszawscy 
handlarze - detaliści poz.ostali nieznani. 

Ujęcie potwornych zbrodniarzyt 
kiórzg erosowoli no ierenie Niemiec 

Essen. 21 lutego. J kupca Narowskiego, którego telefonicz-
(sb) Policja niemiecka ujęla dwuch nie wywabili z biura i i:awlekli za mia: 

niebezpiecznych zbrodniarzy, którzy ~to. W. nocy .otworzrl1 .z~abowanem1 

mają na sumieniu wiele przestępstw. Są. 1duczam1 kasę 1 skradl1 ks1ązeclik:ę cze-
11imi August Scheer i ~ofer Pieper. kow~. . 

Ostatnio zamordowali oni bogatego Ntm Jednak zdołali pobrać w banku 

czynne. 
O godz. 10 rozpoczęla się w inspek­

toracie pracy ponowna konferencja 
przedstawicieli robotn~ków i przemy­
słowców, mająca doprowadizć do poro­
zumienia i likwidacji konfliktu. 

N~. konferencję tę przyjechał dziś 
rano z Warszawy pesel Gardecki, czlo­
nek zarządu głównego zzz. 

Tenenbaum, Iz.aalk Wagszal, Mangel. 
Szop i Geslychter zostali pociągnięci 
rrzez prok. Pirstenberga do odpowie­
dzialności karnej z art. 7·go ustawy o 
walce z handlem narko1Y'kami, klóry 
przewiduje do 5-ciu lat więzienia. 

?a Mojżeszem Wagszalem, ukrywa­
jącym się prawdopodobnie zagranicą. 
rozesłano listy gońcle. 

- pieniądze, aresztowano Ich. 
._ -·...:. .J._ ·„ - - -- - L- ~ • ---'' „ . 

Dwie modystki 
przemycały modele berlińskie 

Jak się okazale, aresztow~ni mają 
na sumieniu wiele morderstw na terenie 
calej Rzeszy. Dawali oni ogłoszenia do 
ga;ziet. że :QOszukują kasjerki z kaucjami, 
a po otrzymaniu ofert kazali petentkom 
przychodzić na umówione miejsce, gdzie 
dokonywali zbrodni. 

~ło~ów~a 1rarnwników mieiikil~ w ~ro~nie 
Warszawa, 21 lutego 

Sensacyjnego aresztowania dwu ko­
biet: Idy Weiss, obywatelki polskiej, sta 
le zamieszkałej w Berlinie oraz tlany 
Rotzach, właścicielki salonu konfekcji 
damskiej w Warszawie przy ul. Karme­
lickiej 15 - dokonała straż graniczna. 

Ida Weiss przyjechała z Berlina, 
przywożąc 25 najnowszych modeli su­
kien, płaszczy i kostiumów. Część rze­
czy zostawiła u niejakiego Szapmana 
na Nalewkach 33, resztę ulokowała w 
salonie tl. Rotzach. 

!i)omofojq si~ oni 01upłotu ~oleelu~fi po6oró111 

Grasowali oni już od .czJterech lat. 
Dokładnej liczby ich morderstw narn.lie 
nie ustalono. 

Grodno. 21 lutego. 
Pracownicy mieiscy nie mogac uzy­

skać należnych im poborów. rozpoczęli 
głodówkę do czasu wypłacenia im Przez 
magistrat należności. 

Kupiec: sprzedał lon~, 
abg roiowoć: si~ przed bonkru«:f'ft'e.tn 

W lokalu magistratu czuwa polic)a, 
Drzwi wiodące do gabinetu prezy­

denta miasta, obstawione są dwoma Po­
sterunkowymi. również przed drzwia­
mi, wiodącemi do pokojów ławnilk:ów, 
stoją posterunki oolicYine. 

Pracownicy mieiscv zachowulą się 
zupelnie sPokoJnie. 

Bukareszt, 21 lutego. przypomniał sobie, że ma przecież jesz· Robotnik polski 
Bukareszteński kupiec Traian Hama- cze dziecko, które bez matki nie będzie I 

roin, popadł w trudności finansowe i mogło żyć. Na.bywca żony zgodził się zabity W kopalni francuskiej 
groziło mu bankructwo. przyjąć dziecko, wzamian za opuszczenie Strasburg, 21 lutego 

Wrz \ ·~ · iv rksi1ert z ramienia Izby 1 · Wiedział o tern pewien zamożny prze ~ ceny kupna żony na 50.000 lei. Wskutek na.d ego zawalenia się pod-
przcm , ·to'l'O _ hand lowej p. Kaz. Kr<1- : mysłowiec, któr~ .kochał jego żonę_ i za- ! Ham~roin .zgo~ził się na to i. o trzy- ziemnej galerii w kopalni Audin-le Tiche 
ko wsk i sl\v' •rdziL że zakwestio.nowa_11e proponow~ł mu, iz z.apłac1 m_u z~ mą 150 '. nł za ~onę. i dziecko ~00.0~0 lei. Cała I (dep. Moselle) robotnik polski Stanisław 
s u lo~i0 -: . I'<'• ''lWSZCm i modelami, posia-) tys1ę.cy lei. Hamaro1~ zgodz~l .się na ~o , I' 1 an.2 akc1a s1 ę w.ykryła i oba1 kupcy :i:o- j Onik zasypany został żywcem ziemią i 
ci" i:~ „ 1i dqż,• wartoSć . gdy 1ednak tranzakcia była iuz zawar.a. s lah aresztow:rn1. zmarł, zanim zdołano go wydobyć, 

• 



Str. 2 21.II 

Dwa trony Z Szczerego Złota Ni:~.il:f:t~0!,c~ngIJi . wsadza się bezapelacyjnie 
• do kozy 

Team, gdzie r zyduje król angielski. - Etykiety dworskieJ ·~fa 60 tvsięcy tudzi, którzy w roku 

nl·e mo"e naruszyc' nawet sam monarcha 1932 dostali się do więzień angielskich & 24.000 stanowią niewypłacalni dłużnicy. 

St I 
, k J Pomimo, że parlament angielski jesz 

U ecł·e p łacu buck1ngham o cze w roku 1867 uchwalił zniesienie 
• kary wlęzłenia dla dłużników, jest. ona 

(h) Nie będzie wcale Przesadą twier Poz.a swoiem życiem rodzinnem, wożącego królowi angiels~iemu ia~iś ~~~~k .:;~~~k:~h. w pewnych wyJątko 
dzenie, że pałac Buckingham obecna sie światowem i dyplomatycznem, pa!ac egzotyczny Pr~zent.. lub 1ak . nalezY Wyjątki te nie są jednak tak rzadkiem 
dziba króla angielskiego jest biiącem Buckingham ki1Pi również życiem pań- Pr~y~mować h1~dusk1ego .wvs~~1ego do I zjawiskiem w Ang}jj. bo oto w dniu 
sercem stolicv nad Tamiza. stwowem. Samo odczytywanie codzien s.t~łnika, zgodme z przeP1sam1 Jego re- : dzisiejszym 40 proc. ogółu więźniów, 

Pałac ten, który nazwę swą zaw- nej korespondencii wyma·ga olbrzymiei Jig11. . . . I odsiadujących karę za różne przestęp-
dzięcza iednemu z najsłynniejszych ro- pracy. Codziennie specjalny kurjer Mało Jest m_o~~rchów na ś~1ec1e. stwa. stanowią ludzie. którzy z jakich-
dów Anglji, rodu książat de Buckinz- przynosi setki listów i depesz. którzyby tak sc1sle Pr7e~trzegal1 ety- I kolwh.!k przyczyn nie nieuścili swoich 
ham, iest rozmiarami SWPmi wpraw- Miaiestatyczną ciszę apartamentów kiety, jak to czyni król angJelski. - długów. 
dzie skromnieiszy od Louvre'u, ale nie królewskich narusz.a wesoły turkot ma Wszyscy na dworz~ mu~zą _się poddać Istnieją trzy rodzaje dłużników, kt6-
mniej jednak zachwyca on oko ludzkie, szyn do Pisania oraz częste dzwonki te ~urow~mu r:erem~~1.ało"Y1: nie wytacza rzy dostają się tjo więzienia. Do pierw-
Prostotą swych linii i szlachetnością ia łefoniczne. Jąc kr0Iowe1 ~Il.arii i .. ks1ąząt.. . . szej kategorji należą ludzie, którzy nie 
sady. Etykieta Jest jednak przestrzegana O króloweJ M~n1 opow1adaJą, _ze uiścili grzywien policyjnych lub sądo-

Aczk·olwłe'k pałac Buckingham nie w pałacu królewskim w najdrobniej. gdy bvla malą dziewczynka, zauwazo- wych. 
odznacza się przepychem Lovre'u, przez szych nawet szczegółach. Panuje tutai no pewnego razu, że biel!a iak szalona Do drugiej kategorji należą lekko­
swoje jednak cudowne położenie i nie- surowy ceremonjał, który pamięta je. w ogrQdzf e swej matki. ksieżny de myślni kllienci, którzy brali towar na 
zmierzone ogrody, ciagnące się na Prze szcze czasy wiktoriańskie. Wszystko Peek· Gdy zapytano ią o przycZYJ:lę, ~d kredyt a póiniej nie byłi w stanie wy· 
strzeni kilku mil angielskich, a przyle- iest z .góry przewid'Ziane w owym ce-1 rzekła, że ?" ten sposób nic sob1e nie I wiązać się ze swych zobowiązań. Do 
gające z jedenj strony do Hyde-Parku. remonJale, jak należy podeimoweć kró- robi z etykiety. I trzeciej wreszcie kategorji należą roz-
a z drugiei do Trafalgar Square. nie u- la jakiegoś szcze•pu afrykańskie\!"O, PrzY wiedzeni mężowie, którzy nie chcą, lub 
stępuje on bynajmnjei Pięknością in. z AbM*EiiWANfW W!W!±+ w mwww •wws•dP• nie mogą płacić alimentów swym bY· 
nYm zamkom króiewfk1m, łym żonom. 

Pałac Buckingham .tar przebudo- K ł t ' • s • 11 6 Najwyższą karą jest areszt 42-dnio-
wany w roku 1833 na m:eiscu starego u nagosc1 w ew1 I '":Y· Zaznaczyć jednak nale~y, że od-
zamku książąt tego nazwiska. W apar- • • • sia~ywani~ .kary nie zw~lma bynaj„ 
tamentach jego mieszkali: Królowa Wi- pod płas~t;zęfliem §~tufu. - .Jlof!1e tonc:erfh mniej dłuzmka _od zapłacema długu. Za 
ktorja, Edward VII .i obecny kr?I Jerzy pr~vnetq dla iurvstó111 I t~n sam dług me mozn~ dwa ra~y o~-
V którzy mu nadah owe dostome na . . siadywać kary, natomiast gdy się na-
c;enie jakie posida po dzień d 'si ~ ' - Rewolucja hiszpańska spowodowała, Często w oko przechodnia wpa?a fi· było pewien przedmiot na raty. można 

p i k ól k" . z: 1 ~
1 zy. że sroga do tej pory morailność pnblicz- gura kobiiety sledzącej na balkome - uzyskać wyrok aresztu od każdej nie-

a ac r ews 1. Jest szc~eg'?. n!e 0- na i obyczajowość wzięła w leb, w Hisz- oczy jej pałają zmysłowością i namięt-,· zapta :~onej raty. 
zląd~nY przez ludzi z ~rowincJ1 1 cu- µanji bowiem zapa:nowała całkowita nością, a nóżka o rzeźbionych wprost 
~z.oziemców,_ którzy_ ~ mezw~kJem za- swobod:i we wszystkich dzi-edzinach ży- kształtach wysmva ~tę przez .kr~ty bal-' Jak zwalczyć malarJę? 
inter~so~an,1em dz.1en w dz1~n. prz~- . cia pu.bliczn~go.Pr.vm pod tym wzgle· konu. Z poza ~amkmętych <;>bemc dola-1 . . • 
g. l~daia się się :varc1e, k.róle':"sk1e1, odz1a I dem wioda, tancerki z Sewilli, które ' tują prz.echodrna przytłumione szepty I (z) Gube1 na!or . ben:al~f~· John Ąn 
ne1 w tra~ycyJpe. o!spi.ewaJ~ce mu~du- ! zrzuciły ostatnio zas!ony i wysteimjQ miłosne. . . dcrse~. w~ow1~dz1ał ez!, i..usną womę 
ry gwardJi krolewsk1eJ· Kazda zmiana I obecnie w strojach prababki Ewy. Lecz nawet w te1 atmosferze Sew1J11, I malan1: k!ora Jest szczegolme groźną 
warty stanowi ~zczególna atrakcję dla Współprncowt11i1k ,.Paris Soir" w swo- przesrconej nawskroś .gorącą ~mysto- dlaDeluropeJ~zykó:W· . h b . b 
gawiedzi ulfczneJ. jej koresipondencji z Sewilli pisze, że wością i slodko odu.rzaJącą wontą prze- a zw_a czama teJ c oro Y gu er-

Wszelkie orzyjęcia dworskie, godzi- na~ość tak czesto i masowo stosowana cudnych kwiatów połu1d1t1lowych, odbY- nator z~mierza. zas~osować nowy śro­
ny. kiedy król wstaje lub wyjeżdża na I na scenach ren;ii francuskich jest niczem wa się także walka klasowa, która wy- I dek. O ~le okaze się . on skuteczny, to 
miasto w słynnej swej złoconej karocy, 1vobcc swobody tancerek z Sewilli. któ- stępuje tutaj o wiele dobitniej i w ostrzej- · ws~ystkte kraje, nawiedzone p!~gą !lla­
ciągnionei przez 16 białych !\oni. w oto- j re wyzyskują swo·ą świeżo zdobytą szych forma~h, ni~ w innych miastach :arji, będą mogły pozbyć się jeJ na 
czeniu licznej służby na pięknych ko- swobodę, by w najbardzi,ej bmtalnej for- słoneczn1cj ttrszpanJi. . zawsze .. , . 
niach, zawsze i stale gromadzą wielkie I mie demonstr:ować intymne szczegóły W .Sewilli mieszka 11rzeszlo 90 tysur Nowy srode~ ~a przecte.wszystkiem 
tłumy Judzi, żądnych wrażeń i parady. 1 s1ve~o nagiego ciała. cy robotnikó~. z których znaczna cze~ć na celu uodpormeme mo.sk1tów na za~ 

W domu, gdy orkiestra królewska Przec'.\vko tym prąci•om .. rewolucyj . jest pozbawiona JJ!acy. Władze m~m-1 ~azę. Jak w~ado.mo, moskit, _kt~ry ukąs. 
gra· w przedsionku pałacowym, wszvst nego nudyzmu" na scenie hiszpańskiej cy.~alne bezust~nme m~szą walczyc z j c~i~rego. ~taJe się automaty~Zll!e rozsad 
kie wejścia do pałacu i Przyległe ulice występują ienerg-iczn1e hiszpańs1ki'e pis- defrcytami budzetowem1, tak, ż.e z~!)o- ~11 k1em teJ ćciordb'). k Obtecme chorz

1 
Y •0 -

są POProstu czarne od ludzi. ma katolickie. Wypowi•edziałv one rnieu- mogi d1a b~zr.obotnych są ba1rdz-<? mkle. j rzymyw~ ę ą e ars wo~ wyna ~z1~: 
c· k'ó dł d . 1 btaga·ną walkę .rozpuściie i bezwstydowi Obok w1.ęc wytwornych lokah z na- I ne ostatnio pod ~a.zwą „pla.)~omoskinu 

t 
1' L {?Tą przxpll! ' .. w uk· zóial e zasz- uprawianyni vod plaszcz.vkiem artyzmu'. gi,emi tancerkami, które tworzą swois~ą j Lek~rze zapewmaJ~, ze ~ac1ent. któr.Y 

czy uzys. ~n1 a au Jenc11 u .r <l:· prze- . . . . , . atmosierę tego „miasta miłości", wśrod w ciągu trzech dni przyimować będzie 
chodza na1P1erw do obszerneJ sal.i o mar 0Pl'tl}a publlczna i. sferv u.e~} dUJ<tCe robotników uwij aja się żywo agitatorzy ten płyn równocześnie z chininą. nie 
murowych ~olumnach, ską_d wiodą w mało J·edna'k. zwrac~J~ uwagi. na. te komunistyczni. nawotu'iti·c do rewolltcji. przeniesie zarazy, a tern samem i mos-
g-órę szerokie srebrno - b1a.f e schody. gł~sy ·. ~~ltow! n~gosc1 na. scenie h;s~ · Yes. ki tv przestaną być · rozsadnikami tej 
Schody te są pokryte ciężk1emi, czer- pansk1e3 1stot111e me prz.yśw1eca prawdzt~ choroby. 
wonemi dywanami. . wa s.ztrnk~ i _dąż~nJ.e d.o piękna. lecz bu-

1 

Gdyby zbawienne plany guberna-
Zanim nieliczni uprzywileiowani i dz~me nzskiclz mstynk_tow mas. czego N·iema POISk•I tora bengalskiego daty się istotnie zrea 

wprowadzeni wstają d-0 stali tronowej, i na1levszym doiyodem 1est ordyna~na. a lizować, stanowilyby one prawdziwe 
muszą wpierw zatrzymać się w wiei- i zarazem prymitywna ~~stykulac1a tO· bez Pomorza• I dobrodziejstwo dla krajów, dotknięty.:h 
kim. zielonym salonie. który -0trzymał ' warzysza:ca tym TJrodulu.·1om tanecznym. 11 l plagą malarji. 
'.'Wa nazwę od obrazów i tkanin, a prze Nagie tanoerki występują ohel.!nie 
dewszystki·em rza:dkiej kolekcii waz z we wszystki.ch kabaretach, dancingach 

s;Jcl:~l~! ~~ó~~1a~rj~u\·:sn°nie;~~~~~~~ ~;T:~~rądz.!r~ ra
0

:~~~~~g:~~:i·::(K~~: ł .. IJmD bgr[·lnlnJ nr~tOWri.ł 1·~[in l. ołnf nrl2 ~n~1in~rbin~O, mieisce w s.karbcu królewskim. ~a.Ju " ~dz1·e z~11e.ra się olrta towarzyska t n ~ ~ u u ~ I~ I u u u ~~~n Ui 
W sali tronowej znajdują się dwa 1 bog~c1 tu~sc1; Zwłaszcza. n'!- ty:.;h 

bliinłaczo oodobne trony ze szczerego ostat.mch, wi~ow.iska te wywieraJą P!O· k•óredo ironcuzi wzi~li za szpieda 
it0 ta, pochod.y"'ce z roku 1911 - nad nmuJące wra~eme. · (z) Duch wielkiej wojny ciągle jesz-.

1

1 niemieckiego, skazali na rozstrzelanie. 
'kfóremi wznosJ się baldachim kryty kar " . ·!,a.k q>ow1ada lroresp.onden:t '!Pam) Ż 
mazvnowym pluszem. ~Oi'r - . ~.przy ~toli'ku .znaJd~Jąc~m cze pokutuje. ycie moje, które wisiało już na 

z sal' tronowej przechodzi ię do się. w na1bl1zszem Jego s~s1edztw~e. s1e· Mamy znów do zanotowania cieka- włosku. zostało uratowane przez przy-

b. ł . ~ k śl . s działa młoda para turystow z.e Skandy- wy wypadek „zmartwychwstania" żoł-

1 
padek. W przeddzień egzekucji konał 

. 
1a. ei s~h; .tó~a PoProstu. o eP1a swo- nawji. Wtdok kilkunastu młodych, jędr· nierza, który od 1916 r. uważany był za w lazarecie francuskim mój rodak, an­

J_:.I .Jasno~cią i. b!elą. Szerokie okna z ko- ny.eh i zlJlpelnl·e obnażonych oiał kobie- poległego na froncie. glik. Chcac mu ulżyć ostatnie chwile, 
sc1; słomoweJ I zfota wychodzą na 0- cych wywarł snać na nich olbrzymi·e Mini~terstwo wojny w Anglji przy- siadłem na jego tóżku i zaśpiewałem mu 
grod. . . . . wra7-en!e. gdyż młody człowiek llręcil znato emeryturę Jamesowi Davidsono- ieden z angielskich hymnów kościel-

~oz~sta'Je ieszcze do obeirze~1~ sa- sif? bezustannie na swojem krzesełku, wi, byłemu szeregowcowi 16 manche- nych. Kilku oficerów francuskkh, któ­
la niebieska. słynna ze swe\!"~ obicia w jakby siedział na rozżarzonych węglach, sterskiego pułku piechoty, który w dniu rzy znali język angielski, zwątpili w to. 
kolor~e turku~OWYf!l. s~la ia?alna ,_ze śmieiac sic vrzytem nerwowo, żona zaś 30 lipca 1916 r. rzekomo zginął w wal-, aby niemiec móg! mieć taką czystą wy 

swe!11.1 wsp~malem1 st0Jącem1 por.re- jego była bliska omdlenia i trzeba było ce nad Sommą. mowę angielską.Egzekucję odroczono, 
tarni i m~hon19v.:ym. s~ołem wokoło któ ia: wyvrowadzić ze sali. Oto co Davidson opowiada o tern a wkrótce zostałem całkowicie zwol-
rego moze za1ąc m1eJsce 60 osób. na- U hiszpanów natomiast tancerki te wydarzeniu: niony. 
stępnie sala balowa, gdzie. znów znaj- zdobyły sobie niezrównany apla:uz. - - Gdy wbiegłem wraz z towarzy- W 1919 r. Davidson wrócit do ojczy 
dują się dwa trony, galena obrazów, Wszyscy mężczyźni po zaikończenlu n.u- szami na pagórek, rozerwał się nad na- zny. W miejskim kościele wśród liczby 
która czyni imponują.ce wrażenie swą meru dobi1egli do esirady, oklaskują oo mi szrapnel. Upadłem na ziemię. Fala poległych na wojnie mieszkańców mia­
długości.ą 50 stóP· sił. Wobec O'gluszających okrzyków gazu duszącego sunęła ku nam. Kole.:. steczka figurowało również jego nazwi 

Galerja owa powoduje o wie! wię- „bis", numer musiał bY'ć powtórzony. dzy porzucili mnie na miejscu, sądzac, sko. Jednakże po upływie kilku miesię­
cej · wzruszeń, obaw i bicia serca. niż I wówczas na saJi panowało takie pod- iż nie żyję. Gaz przeszedł nademną, nie cy ten c;am pastor. który odprawiał po 
wszystkie poz·ostate apartamenty kTó- n!ecenie i ekstatv~zny za·chwyt, że tan- wyrządzajac mi żadnej krzywdy. Davidsonie mszę żałobna, dał mu ślub z 
lewsikie. . . . • cerki jes~cze k!lkan~ś~i1e razy musialy . Wkrót7e zostałem zna~eziony prz~z I oczekującą go wytrwale narzeczoną. 

Jes1t to bowiem m1eJsce, gdzie ·de- ukazac .się pubhczn?sc1. . 11.1emców 1 .Przebyte~ w mewo_h ~O mle I Wtadze wojskowe odniosły się do 
bJutanci" czynia po raz pierwszy no- Powietrze Sew1Hi przesycone iest I s1ęcy, ciyh do chw1h. w ktoreJ baza .,zmartwvchwstania" Davidsona z wiek 
tróinY. rewerans Przed majestatem kró I s ·,~oistym eroty.zmem. Nawet :ve dnie ~a operacyjna, na której się znajdowatem., szą .rezerwą aniżeli jego narzeczona. 
Jewsklm. . , . uli.cach te.~o niezwyikłego m1.ast.~ czuJe 1 przeszła w. rece, francuz.ów_. . . Dopiero przed paru tygodniami uważa-

Owe audjencJe, o których szczęslt- się oc1urza 1 ące zapachy oranzen1 z Al- j Sprzy1werzvncy atoli me dalt wiary ny dotąd za ... poleg!ego w czasie woj~ 
Wf wybrańcv marzą w długie noce, na-11 

kaza ru. które niepomiernłe przyczyniają l mvm twierdzeniom, te jestem nngli- ny" Davidson został „przywrócony do 
~watą ich dziwtiym strachem Przed 5ię do stworzenia nastroju . podnLecen:ia ki~m .. p~zl"bY\~ającym w niewoli _nie- życia". 
tem co ma nastaPtć. seksualnego. m1eck1eJ 1 priy1ąwszy mnie za szpiega 
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TANIE I DOBRE MLEKO DLA ŁODZI Sesja budżetowa 
ł6dzkleJ rady miejskie) 

Na wsi mleko kosztuje 11 gr., a w Łodzi 40 gr. za litr. 
Lódi, 21 lutego. 

Unorm lwaniem stosunków zajmie się biga nabiałowa. 
(it) Dziś wieczorem rozpoczyna sie 

dalszy ciąg obrad budżetowych rady · 
mi~skiei. Pon:eważ ref erat budżetowy 
odczvtany już został w bieżącym tygo­
dniu, jak również wygłosił swe ex~ 

(i) W ubiegłym tygodniu odbyło się by to kolosalne znaczenie zwłaszcza dla mleko, nieomal nie mogą konkurowa~ z se prezydent miasta Ziemięcki. dzisieJ-

w Lodzi zebranie organizacyjne oddzia-
1

· lucLności biednej, która w ten sposób mo mlekiem, sprzeda wanem w rozpaczliwie · sze posiedzenie rozpocznie sie od de­

łu Polskiej Ligi Nabiałowej. głaby konsumować ten zdrowy, a zwła- brudnych, cuchnących skleplkacb, obok k!aradi poszczególnych frakdi radziec.. 

Jak się okazało z referatów, wygło- 1 szcza dla dzieci konieczny artykuł. nafty, mydła, śledzi i t. d. kkb. 
szonych na zebraniu, w Lodzi dzieją się Na tem jednak nie koniec. Mleko, I właśnie Liga Nabiałowa, w skład Deklaracie te sa ozólną krytyka dzia 

rzeczy, które wymagają, by ogół ludno- 1 sprzedawane w Lodzi, jest nietylko zbyt której weszli lekarze, społecznicy, zwią,· łalności magistratu za cafy ubiegły rok 

ści i najwyżslem iainleresowaoiem od- drogie. zek pań domu~ ~ja związków z~wodo· i dlatego stan-0wią przedmiot dużego 

niósł się do lej sprawy i poparł prace Jest ono często również fałszowane. wych pracowmkow umysłowych 1 t. d., zainteresowan'a· 

ligi. Nieraz już próbowano utdrowić te będzie miała z.a zadanie naprawienie w ' 

Lódi spożywa dziennie 65.000 litrów ' stosunki. Jak dotąd bezskutecznie. - Łodzi tych stosunków. Dbać będzie o ło, z • k 
mleka. Wynosi to około pół ćwierci li tra ' A tymczasem żaden produkt nie daje się aby ludność naszego miasta otrzymywa• W V Z a Ce O 
na każdego miesz.ka1\ca, a więc zaledwie , zafałszować tak łatwo, jak mleko. Złe ła w pierwszym rzędzie mleko dobre. artykułów spotywczych 
pół szklaneczki mleka. I czy dobre - zawsze ma jednakowy ko- pełnowartościowe, a następnie mleko ta- tódi, 21 lutego. 

Dlaczego pijemy tak mało? Wszak lor i zapach i d0j>iero po skosztowaniu, 1 nie. Aby nie było rodzin, dla których (it) ZaJ)Owiedź podwyższenia cennł-

wiadomo, że dobre mleko jest najtań· można się niekiedy przekonać, te doda- f produkt ten pozostaje dotychczas w sfe· ka pieczywa 0 30 Droc. przez miejska. 

szym a jednocześnie najzdrowszym po- no coś do niego, albo też - po niewcza · rze nieziszczalnych marzeń. komisje cennikową, spowodowała dziś 

karmem dla ludzi, niezbędnem i nieza· sie - że pochodziło od ~ruiliczei krowy Odegra to wybitną rolę w podniesie· znaczny wzrost cen artykułów spożyw-

stępionem dla dzieci i młodzieży. j Przeważnie fałszuj~ 11ę mleko kredą, niu stan~ z~ro~otnego ludności, a zwła· CLych na targowiskach miejskich. 

Ten i ów może powiedzieć, że mleko rozpu~zczo~ą w wodzie. A wzorowe mle ~zeza dz1e~1, ktore tak bardzo potrzebu- Jaja zdrożały 0 5 proc .. masło ł ser 

jest obecnie niedostępnym artykułem dla cz.arn1e, ktore chcą sprzedawać dobre 1ą tego odzywczego produktu. 0 to. proc. Zdrożały również jarzyny 1 

najslerszych rzesz. Jest to jednak P"· owoce 0 blizko 15 proc. 

gląd niezupełnie ścisły. Mleko mogłoby I\ t k 
być dostępne dla wszystkich, nawet naj- ~112ntura na· orz· B s~necz owym Krwawa tragedja 
uboższych, gdyby nie odbywało tak dziw W U U 
nej wędrówki od producenta, t. j. wie~- Młodoc1·anvm opryszkt"em zaj·ęła się polic1·a miłosna pod Dubnem 
niaka do konsumenta t. j. ludności wiej- Dubno. 21 Iute~o. 

skiej. • • • Wiino, 21 lutego. Powiadomiona policja wszczęła io- 24·1etni Filomon Sidorczuk w Choty• 

W Łodzi litr mleka koszłuJe od 30 do Na torze saneczkowym Góry frz.y- chodzenie i ustaliła, że Pietuchowskieg'> niu, pow. dubieńskiego, wyslrzał "' ·n i 

40 groszy, podczas gdy na wsi można go krzyskiej wynikła bójka pomiędzy kiiku pobił 18-letni Szmul Frak, zamieszk:lły ' uciętego karabinu pozbawił życia sw, 
nabyć za 11 groszy. Licząc nawet koszty saneczlrnjącymi się chłopcami. przy ulicy Miłosiernej, który przed kił- 19·lelnią narzeczoną Józefę Pa welsk-. 

transportu do Lodzi, litr mleka nie p<r I Podczas bójki jakiś brutalnie zacho- ku dniami został urlopowany i Wielu- poczem sam celnym strzałem w usta o. 
winien kosztować więcej. niż 15 groszy, wujący się chłopiec pochwycił sanki i z cian, gdzie odbywa długolermi.now4 ka- debrał sobie życie. 

a w tym wypadku najmntcf zamożna ro- całej siły uderzył niemi w głowę ucznia rę. Zabó}stwo i samobójstwo zostały do· 

dzina ~og~aby kupić sobie bodaj pół li· 1 
6 odwąału sz~oły p~wszechnej . nr. 2, Szmula ~raka oraz jego oj7a Elja~ia. konane u obópólnem porozumieniem 

tra dz1e1U11e. I 17·letn:.ego Mtchala Pietruchowakiego. który również według zeznania śwtctd· narzeczonych. 

Niestety, dlieje się tak, te mleko, Chłopca przewieziono do ambula lor· J ków brał udział w awanturze zatrzyma· Tłem tragedii była odmowa ojca Pa· 
nim trafi z:e wsi do miasta, musi przech? , jum pogotowia ratunkowego adzie udzie oo. welskiej na związek małżeński z; Sidor· 

dzić przez kilka.naście rąk. Każdy prze- j lono mu pierwszej pomocy. czukiem. 

kupień pragnie coś zarobić i stąd wła~-

!~~}iiif i!:k;:::::::,:::::~:: I strzały w gabinecie urzędnika kolejowego 
jąć bardzo poważnie. Cd k d • t J • Ś • N• 

Istnieje projekt. aby na terenie to- SZ O Owanie za pos rze oną papiero nicę. - leZWY• 
. dz! powst.aly ·~ecfalne skle~iki koopera- kły proces w w ar sza wskim sądzie apelacyjnym 
cyine, ktore za1mowałyby s1ę dostarcze-
niem taniego mleka dla ludności. Miało- Warszawa, 2t lutego. I złowrogo- Poniatowskiego na 6 lat więzienia. 

Wielkie poruszenie wywołała swe- - Nie„. - odparł Zienkiewicz. C'becnie sprawa ta znalazła sie przed 

go czasu rozprawa przeciwko Stefano· 1 - To mn ie pan zaraz pozna! - pa- sądem apelacyjnym. 

Mord W Bodzinie w i Poniatowskiemu oskarżonemu o usl· : dla odpowiedź. Jestem Poniatowski! PowódLtwo cywilne imieniem dyr. 

"& !owanie zabójstwa wysokiego urzędni- Staruszek chwycił rewolwer I za· Zienkiewicza popiera adw. Perzyński„ 

Sosnowiec. 21 luteR"O. ka kolei państwowych dyr. Zienkiewi· czął strzelać„. Jest to oryginalne powództwo, któ· 

Wczoraj wieczorem na ul. Okrzei w cza. Zienkiewicz rzucił się nań, zdołał re jest formalnie skonstruowane w ten 

Będzinie wybuchła sprzeczka międty pi· I Zienkiewicz ożenit się z byłą ioną wyrwać mu rewolwer. sposób, Iż doma~a się ono odszkodowa-

janym Janem Kubiczakiem z Będzina a F'on iatowskiego, który się z nią rol- Kula przestrzeliła tylko papicr<>śnlce nia za papierośnicę pokrzywdzonego. 

Piotrem Lubasem z Ksawery. Sprze•:zka l v.ri óclł. Poniatowski, klóry Obecnie liczy Poniatowski na rozprawę przypro- przestrzeloną przez oskarżonego w cza-

z.amieniła się w bójkę w czasie któ:'ei · 60 lat prześla<)owal Zienkiewiczów ano· wadrnny został z więzienia. J sie je~o traglcmcj ostatniej wizyty w 

Lubas wyciągnął brzytwę i przeciął •<u- nimaml i ~rozil śmiercią. Za usiłowan ie zabójstwa sąd skazał gabinecie dyr. Zienkiewicza. 

biczkowi gardło. Kubiczka przewiezion<' Wreszcie pewnego dnia kazał się 

w ~tanie ~eznadzieinym do szpitala, ~amtldc~wać przez woźnego i wszedł I Z'=SPY s' n1·ez· ne w wo1· lubelskiem 
gdzie po kilku godzinach zmarł. ao g"abmetu dyr, Zienkiewicza. . .11 • & 

Zabójcę aresztowano. - Pan mnie nie polOaje? - zapytał • · 

Kon1unikacja autobusowa prawie całkowicie 

Z h ł d b ko unieruchomiona 

u c w a '. n a~ a r ~ u n wy DonO<'l;śmy Jut. ż~u~~'"i.;inl~1t~'?;.1- I mu1!~!ob~fiią m~~~zr.r~:~;~wi'.ub~;~~ 
Posc1g za bandytami trwa , szczyzny trwały wielkie zawieje śnież- . miasteczkami, zostały unieruchomione. 

Brześć, 21 I u tego. I poczem nic nie zrabowawszy, zbiegli w nc, skutkiem k~órych straty po wsiach ! Wobec ciągłych wypadków przcrn 

Czterech zamaskowany1.:h bar;Jytów, f kierunku szosy. dochodlą w niektórych powiatach do w komunikacji autobusowej pasat.ero• 

uzbrojonych w rewolwery, wtargnęło / O godz. 2J wymienieni bandyci skra 'kolosalny~h _sum. . ' wie zmuszeni byli odbywać dalslą dro. 

do mieszkania Arona Tenenb~uma w dli we wsi Poieżyn gm. Wie11<orycklej I W ~owrec1e puł~"'_'skir_n śnieg na dro. gę pieszo, czasami kilkanaście kllome­

Wielkoryde, gdzie po ster•lryzowaniu na szkodę Mikołaja Łojko konia oraz gach Jest wysokosc1 blisko pól metra. trowych. 

Tenenbauma i jego ;odziny, z.ażądali sanie chłopskie. zaś w ~oz~stafych p~w.tatach zano.t<?· W ostatnich dniach, skutkiem dal-

wydania pieniędzy. Banuyci po drodze zgubili latarkę w~'!o w1elk1e ~aspy śn 1ezne. unlemozl1- s~e"c ~µadku śniegu, . ruch na wszyst-

Bandyci oddali do Arona Tcnenhau- maskę. · w1a.1ące wszelk1 ruch kołowy. k1-.:b S.Llakach zupełni e ustal. 

ma 2 strzały, raniąc go w rękę i piersi, -
- ·;Il;-__..,.. Pod kołami 

sAmoebodu 
Sprawa urlopów 

we)dzle pod obrady se1mu? ~alflnql liojdanfli ~ fllódflq 
x· fll t ·1: · ff Ui lódf, 21 lutego. Warszawa, 21 lutego 

1e.~Ul'U U aOJon urn• ,., ares~c:te po c num W dniu wczoraiszym około godziny W kofach politycznych rozeszły się 
Warszawa, 21 lutego I Policjanci przeprowadzili rewizję w · 7.30 \Vieczorcm na ul. Piotrkowskiej 

Za opilstwo i wywołanie awantury celi, lecz kajdanek nle znaletll. Wydało miał miejsce nicszczęśliwv wypadek· wiadomości, iż w ciągu bieżącej sesji 

·::prowadzono do 12-go komlsa,rjatu p. p. się to podejrzane. Przechodzacv przez jezdnie Dawid sejmowej mają wejść pod obrady nowe„ 

w Warszawie JB-letnicgo Piotra Cypla Ostatecznie, po przespanej nocy Cy· Eisner. zamieszkały przy Placu Wolno- le do ustaw o czasie pracy i urlopach 

(fabryczna 8) pel przyznał się nad ranem, łt kajdanki ••• ści 3 dostał się pod kola auta. robotniczych. Projekty te w niesione by-

Osndzono go w celi, lecz i tam po~10- zjadł. Zaczął narzekać na bóle w żoląd- Nieszczęśliwy padł na bruk. Prze- ty do sejmu w zeszłym roku. 

wił awanturę, wyprawiając straszne ku i prosił o wezwanie lekarza. niesiono go do bramy w domu pod nr· Projekt noweli do ustawy 0 czasie 

brewerje. Ka retką pogotowia ratunkowego od- 53 dokąd wezwano Pogotowie kasy cho 
Tłukł głową o drzwi aresztu, krzy- wieziono Cypla do szpitala, gdzie Istot· rych. . pracy przewiduje skasowanie t. zw. an· 

czat. hałasował, wymyślał. nie usunłcto z żołądka chorego kajdan· Przybyły lekarz stwierdził fe Ei- głelskfej soboty, oraz o zniżenie c 50 

Wreszcie skuto go w kajdany, S<\- ki żelazne wraz z kłódką. sner doznał ooważnvch uszkodzeń .:ie . procent wynagrodzenia za prace w go-

dząc, iż wpłynie to uspokajająco na Po jednodniowym pobycie w szpita- lrsnych. . dzinach nadliczbowych. Projekt drugi 

:lwanturnika. Bez skutku. lu. „połykacza żelaza" wypisano, jako ';N stanie ciężkim odwieziono go do dotyczy urlopów robotniczych, które 

Cypel szalał. Po upfywie kwadransa zdrowego. szpitala kasy chorych. (ogranicza. 

sam sie rozkuł. ZdJął kaJdankł ł „hasał" Cypel z?stanie ukarany za. opilstwo Nieos.trf' ż.nego ~zofera PC>Ciagnit:to Czy p~ojekty te ~ejdą jednak \loc' 

J}O areszcie. i awanturmcze zachowanie się. do odpow1edzialności. obrady sennu - nie Jest przc~:-idzonc 



1933 

1łi~dlJ procoDJnifi rnaie i~dat 
zopłoltg za aodzing nadliczbowe• ... 

\Vickszość zatar~ów mkdzv praco-1szego posiadają obowiązująca moc. ]a­
wnikami a pracodaw1.:ami dotyczy wy- ko ostateczne wyroki. przeto nie od rze 
nagrodlenia z !. zw· 1 czv bcdzie zap0znać z niemi naszych 

(P~ r\ . 
·~/J ń11/ef!e·~...­

• hń1ńfpfrfi1„:.~ -"' - ,-. 
,.godziny na<lliczbowc"• czytelników. 

Jak wiadomo, każdy Pracownik o- A wiec jedno z tych orzeczeń głosi, Pan Hrabia" bowiązany jest do że zapłata za godziny nadli~zbowe mu- H 
ośmio~odzinncgo dnia pracy. si odbyć sie Sensacją teatrów paryskich 

Czasy są cłc:t.klo - wiadomo„. Katd:v stara 1 Zazwyczaj godzinv: te w biurach usta- w got6wce. ,.Tbeatre de Paris" w Paryżu v!Y-
Aby żyt" •• 

lle Jak móte, aby h•ć- lo~c SL\ V: na~t1;~t!:acy si:osób: od go- 0 ile oczywiście pracownik nie zawarł ~ta:vi~ obecni~ sztuk.e. p. t. „Pan łir~-
Wracał pan AloJ.~y Pytek z t:iri:u. itdzle· dzmv 9-eJ d~ l:ei 1 od 3-cJ do ?-eJ. I z pracodawca specjalnej umowy w sPra via· . rrcść teJ sztuki J.;!st. następują~a;. 

sprzedał trochę JaJ. kilka kwart m:i'jla I kilka· Zdarza sic 1ed11ak cz~sto. ze Pracą- wie zapłaty. Lord ł~ochcster •. l«ury \\is.kuteK 
naście kur. Razem zebrało się około stu zło· d~wca zmu~za praco~·n1ka do wczes-1 Następne orzecZP!'Jie gfosi. że jeśli . ~wyc~ ekstrawag~ncY, S'1ct..:1ł cały m~­
tych. AloJzy Pytek zwinął wszystko do chustecz meJszes:ro przy~hodzcn .a do o~acy, (na- ilość 2'0dzin nadliczbowych nie była I iątek 1 wpadł w s1Jł~ szantalyi;;.ow. Pt?'"' 
kl w supełek I ul.lał sle w drogc:. Pfz.yklad o 8-eJ zr~na) lub tez do Póź-lściśle sorawdzona, nie daie to ieszcze stan~wja odebrać )J~1~ ż;·.:~e. i <;sta:q:e 

Za miastem podchodzi doń Jakiś drab I po-1 n 1 cJszc~o porzuccri1a. pracy (naprzy. powodu do chwile spędza w knalJ)lt;, guz1P. spotY.K3. 
włada: klau o 8-c.1 lub 9-cl ~vicczor~m). • oddalenia powództwa swego 

- D:i~·al for~c:!- Dopóki pracownik pracuJc na te1 po . . ,.. sobowtóra· 
- Jakq lorsę? - dzfwł się Pytct. sadLie o wynagrodzenie za p~acę w godzina-h Jest to amcrykanin John, któremu rie 
- Tc: w chusteczce!- Nu!." Jazda!- nic śmie zadzierać z Pracodawcą nadhczbowvch. albow1en~ kontrola za- powiodło sic w intcrcsa~h i którv zale• 
I wyclai:a z klcste11l \\·lct~achy rewolwer. bv nie stracić s:ctnowiska, lecz Po zwQI ' Jeży od pracodawcy, a nie od pracow- wa w kn:upjc rob<1ka. Lor1, prowadi:t­
Zlakl sic Pytek I wn:c1)· ł z\Jrndnlarzowl chu- nleniu z pracy domaza sie wyna~rodle nika. . . . CY żvcie bardzo OTY4'ina)t1{., chce uir,-

steczke. Damtyta skrył . slę w lestc. inia za przepracowane godziny nadlicz- Bar~zo wazne. Jest <?rz~czeme. gło- rzcć również orygjna;!lj~. Uto UJliia on 
Ledwo tylko znikł, gdy na drodze pokazał bowe. szącc. iż · pracowni~ moze ządać zapła- Johna do Utraty ptz:vtomnJś1..i. un~t·;p-

sle . elegancko odziany m~tcz)·z.na. Pytek w Sprawy te podlegaią kompeten.:jj ty za godziny nadliczbowe nawet wów nie podsuwa mu swoic Jokumt:nty, a 
śmiech. sąd6w pracy. czas: sam rzuca się do rz<:ki. ta·w., wp.hra-

[11:,ancko odzlan:v me1czyzna podchodzi I Sąd Naiwyższy wydał ostatnio szc- o 11e nie skarżył sie na prace ponad zić sobie zdumienie Jubna, gdy następ-
pytai re~ • . !10~me· . nego dnia 

- Czcio sic: pan tali . ~mlcll\?- niezmiernie ważnych dla świata Praw Wres7~1e Jeśli. s1e. nawet oracown1k budzi sle ón w łóżku Jnr1a"6 
A ri>·tck mu tłumaczy: cownkzc~o - nic upominał o zapłate . Od tej chwili rozpoc7y111 ~i~ misterna 
-::- Uo \\ ldll pan, "racam z taritu ..• S1>rzed3

· , orzeczeń w tei skomplikowanej spra- w czasie pr~cy. to ·może sie o n1a UPO- sieć intryt!i. puwtktań i 1'.,•llh„lnvdt sy. 
fem.tr?cho JaJ, masła I kur." Ze sto zto1~·ch stc: wie· I mnieć p6źn1eJ, gdy 11aprzyklad zos~al 1 tuacii. John okazu:e sic 51;,r,H,?ieiszvm 
zcbrolo.„ Związałem wszystko do ch_u~tcczk~ 'I Ponieważ orzeczenia Sądu Naiwyź- zredukowany. od lorda j n:etylko om;IJywa ~1e szanta. 
wrac<!tn do dom?.„ PodpatrLyl 10 rie"nte. U\\a- , _ żvstów, lecz ratuje ró•.wniet mai.ttck lor 
tasz •pan. Jakl.ś ur:1b, podchodzi do mnie teraz I n„ il •o• To „ .... ;n;:"o' da ku swojej i krcwn~i:h u..:ks7.c. 
tąd;i i:otó".kl.- Ale ł_a nfo !rajer.„ l\~lahtm dwie \!ti.B ~ ~ ~ li I! ~ 'łl,:..... „ eł • Sztuka ta stnnowi. ostatnią sensację 
clJus~cczkl- W Jedne} ~rł:v p:iplcrKI 1 

le c~m- TOREK d t 19.20-19 30: Komunikat lzLy Przemysł -Handl teatra!n · Paryża. 
steczkc: Jcrnu d:1łcm. a pacniadlu hrly w drui:a.J, W ' nia ?l.go utego, w · Lodzi. ą 
w te), którą mam -ot. tu w klcSLcnl._ Ile-he-he.„ lt.40-lt.50: Codzienny Przegląd Pra&y Polskie!. 19.30-..19.45: Felieton muzyczny „Legenda o p<i~ Siostra Rn mona 
„ 1 1 11 .50 - I 1.55· Komunikat meleorologie.env dlb I · k M' h I O 'ńsk' „ ·'1 ,„Jo twarz Pytka nai: o. z:im:irla, !Io "legan'k I komunik~cii lolniczei. oneire ~ . 1c a a gi ie„o•• - wy„_IJ&I 
łezomośo.! wycl:iinąt rewolwer I pow[:ida: lJSS-1203· Sygnał czasu z Warszawy, Hei~ł 194:r.20J~efPRernD .. 'k R d' NovarrO 

K · k · ' • . - .vv: ras z1enm ~ 1owy 
- Dobra Jest, dawał bracie, tamtĄ prawdzl- z ra ~wa'. , . \ 2().()(}-22.0(): Wiecz\)r muzyki 0operetkowei. Wy- t I ł & 

wą chustcclkc:- No, Jazda!- 11z.05~ t.2 IO. Odczytanie pro:rramu na dzid kooawcy: Orkiestra p; R. pod dyr. s. Na· poraz rzec wysz 8 znmą, 
Pytek drlącą r~ką slei:nął JW> prawdziwą . 12 10-h1el7.3<1~()y• K t 1 t I! r h wrota, Wanda Łoz:ń"ka. {SO!'ran)~ Jan\15Z: Po- (lu) rioma' n Navaro ma siostr•, Mis 

· • · oneer. z P Y ramo onowyc ' p_ławskr {tenor), ludwik Ursie .n (a.komp.) 1' „ 
chustcczke I '1Ht;C7ył Ją rabuslo\~1. 13 20-J3 . .?5: Komun:kat meteorolo~rc.i:ny. w przerwi.e: · Wiadomości &portowe oraz Joan Navarro, 

Ledwo to ucLynił, s:dy na szosie ukazał sic: 1 J.25-15.10: Pr zerwa. dod. d-0 Pras. Dz. Radi. zawodową tancęrlre. 
rower, a na rowerze pollc)ant. 1 5· 1 1};- ł ·~- 1 5 ' Urzędowy Komun Paóstw. Inst. 22.00-22.15: Kwadrans literacki - K. Wierzy!\· 

1 Lk~portowel!0• k" c · ś • 1 " 1 k ·ó • występu: a cą w Ameryce· Prz.cd kilku Rabuś. wlllląc po lcJanta - w nocl. Pytek' t 5.15- J 5.25: Kom.unikat g?spod.arczv. . 22. 1 ;~22·5ś~a~i~~yk:'·\:n~c:~;e/ C~f: :.1t~ii.:~: dniami Miss Navarro urządziła huczne 
Począł WZ)•wa~. pomocy. . 1~.25-15 .J<J: Chw:lka loln:cza 1 przecrwl!~z<>w.t. Ork. Asu i Gn~tow~kil· J!o. · • dl k 1 Ó k I · k • 

_.. Zrnbo1Val· mł pieniądze!". - wołał Pytek, l.:>.J0-:-15.35: .Komunika~ Państw. Urn;du Wych. Z2.5>-2J.oO: Komunikaty meteorologiczny i po· przyJęcJC a O cg W, O ezane 1 zna-
- lapać \Jand)•te!- " . ". Fizy.Hn. ' Pa,ń~l)ll.· zw. Sportowe!!~ .. „ licyjny. jomych Z okazjj 

15.J5-J5.50. Odcz~t P· I. „Głód Ksiązki - 23/'ln__"4""'· ":M „ k t z d c B-Jle· z-: lc~11icf r~znfcy U-"zln• Pollc)ant puścił sio za nim w pezoń na rowe· 1 ~ , · 1 J . k k' ·_ · , .~, .vu . .. u:y a · aneczna an . „ •.x1 „. 1 "" ruu 
pre ~.· e n an us.z ows ł. ga•• - Ork1PF<fra Rn<7kows-k •e\!tl -~ !=\ens", c1·... wśród gości· wywoła ohe-

rze-: ~rzyłapa1 :o koło' mostu. 15.~16.25: Plytv gramolrino1.Ve. ·AUDYCJI:: 7.-'GRAN(~r,zŃE.- . . - " " 
W:V~l!ita rrt:iuzer 1 ttrozl: · · t6.is..;;.J6An, Odczyt .dla maturzy<>t6w.-- -Odczyt · . : , „.,. "' ~ . , "" M d . crlość pastora oraz ur'zędnika stanu cy • 
. _Od 1 1 ... . , . wstę n.ny inlormacyiny . 17.25. MOSVvXA )W. ZSI>s>. „ .1 ame ·1 p I k · · k I ,„ óf 
. . da orsc. k1urą żeś skradł.- 16.40-17.~ ' Odc1yt P· t. „Wit Stwoez" fw 40!1 Butterfly" -~ orcra Pucciniego. Tr. w1 nc~O· o u ·susoWCJ o a-c I o ·v no-
Trudno, nic byto hmcł rady_ .Musiał zbro· mczn~c:,ę zi!011u) -:- wv~ł. dr. J. Dobri.v~lu. z .Teatru .\Vielkic;!'O. cy w pjęknci sali balowej, umaionej zie 

cfnl:irz oddać zrabo:wąny rui'- 17.00--17.:>„: ro~oludmo':"y i<onc~rt symlon1cz~}'. . HUI AJ>t'i..:z·r I Ch • ,, Iem i kwieciem pastor połączvł 
W ł Ił I t I l 1 k I f d w wyk ork·l·etry F1lharmon1i Warszawsk1..i1 19.30. ) ·• - · „ .e em1:ieatt • wczf m małteiiskim 

rcc:r.1· 1'
0 

c :in ow c IUS CC
7 e z pen c Z• .pod dvr. Grzei!orza Fit<?lbersi~. opera . KsawcrC)!O Leroux. Transm. M' J N ~ . '. , n Teł~ 

ml I czeka, Żt!b)' 1:0 teraz . arcs110.'Vano za na- 17.55- · (~ .00: Odczylan:e prol!ramu na dzied na z Orerv Królewskiej. ISS • oan ~varr~ z pa~cm on~ em 
pad bandycki, ;ile poUcJant spokoJmo wsiada na · slępny. 20 45 . RZYM La citta rosa" _ operet

4 

I Gala~horcm. Jedn~ m z na 1bo~at~Z\ eh lu 
rower I odJeżdt.a.„ 1s.oo-;-1s.20: Odc~yt dla małurzyst6w ~.t. :·W. iel- · k' · L h · i' . [:> t Idzi w Los Amrelecs. włiiścidclcm licz-

. . kie monar~h1e Wschodu'• - wygłosi prof. a . orn ąraa I ,anza. a. . h d .. b' f'I ·h A . 
. Bo na\\ et p~llcJantem . był przebrany zbro- R. Gostkowski. 20.4S. Bt:RUN. · I~cdta! fortep. A rtur::i : nyc prze się 1orst~ 1 r~owy~ w me 

dnlarz- ts 2<1-IR.25: Wiadomości hietące. . Schnnhla. Tr. z filharm: Rciitrikiej.
1
· rvc~. Łatwo. zrozumieć Jak wielką sen-

sror. ts.25---t?.OO: Muzyk.a lekka .z kaw. „Ga.s~ro· zt on PARYl .I.es ttannctons • _ slu- sacJę wywofnła ta pofączona uroczy. 
nomta". 0ork. W1<.'&hw~ Wilkoen. ' ' · · ' ·. . ' t J.Ć J.1 b' • U .1 • 

19.00-19 20: Rozmaitości. chowisko Ilncux. s O:-. za;- u m 1 ro';'!-1"· • , 
· Naw1a~rm mów;ąc, pani Joan Na-

, !E.\TR ~lEJSKL 
Dz:t§, we wtorek, P.rcmiera 3-ak!owei llZIU· 

ki Ludwtka Zilahv ,.Pókói 17 na Ili 1>i\'Lr r.~" 

Młynarz zastrzelił złodzieja 
varro wychodzi Jut 

p<'raz- trzeci 
zamąź w ciągu ostatnich pięciu lat. 

W rolach wa!nieiszych J. Moreka, I. Wa. 
slulyńska, . łl. ~krzydlowska. W. MO<łrzodi..kó, M. 
Le-nk, 'i'{. Macherski Dckora.eie St. Jarockii:ito. 

Sąd piotrkowski skazał go na 10 mies. więzienia 
Plotrlców. 21 lut<.')?0· s:e do ucieczki· Wtedy oskarżony do- Najpopularniejsze gwiazdy 

Na wokandzie ~ ·\ du okr<:9'"WrlW w byf rewolweru i dwukrotnie strz<.'1 1 ł do G t G b I I I 
Jutro i pojutrze wieczorem powtórzenia lej 

a.tra.kcyjnej premiery, Piotrkowie znalazła sję sPrawa Rysz~ir Zadumińskicgo, raniac go śmicrtchtie re a ar O Z~ mu e P erwsze 
da Mcicra. mfynar7a ze wsi Oprzcżów, w plecy· miejsce 

TEATR KAMERALNY. osbrżoneirn 0 zab0istwo. Po zamknicciu Przewodu sadowe- (lu) Fachowe pisma europejskie uto-
, ,.!'prawa Moniki" gr.uu będzie dziś i dn.i. W nncv z dn:a 23 , na 24 marca ub. ~o i orzem(iwicniach stron. snd ~znał · żyły listę gwiazd według popularności .w 

nast~nvc~bwij,cz~m. i ~ .d SL w roku Meier zbudzony zos~ał jakimś Meiera w:r'"vm tylko nr1ekroc1cn1a o- 1932 roku. Lista la przedstawia się na· 
kieJ . are;dtiei~ lbsen./~.o~ior~". yr. ~ . . ysoc· szrn·drcm. Jak się nasti:pnie okazało, bronv konicć'7.nci. a nie .zb;odnj z.ah~j- stępująco: · 

· · . . Wojciech Zadumitiski. zam. w osad7.ic stwa i skM:at ~o na IO m1cs1cr.v w1cz1e- Pierwsze miejsce zajm 1~6 
~ATR POPULARNY (Ogrod~wa is;. . Oprzężów, usiłował dokonać kradzic-

1 

nia. daruJnc mu Połowę karę na zasa- Greta Garbo, 
nz ·~ .. "'.e wtorek, w dalszym ciągu o god~1- ' i ko 'crvnv z komory młynarza dzie amncs·tji. drugie -

nie s.15 wieczorem dana będzie gloł.na sztuki. y m . . l . . . . ·1 K t N g 
a.merykańl'ka w 3-ch aktach w. Pollocka p. t. Na widok m vnarza złodz1cJ rzuci . ' . trzecie - a y von a y, 
1,Znak na. drzwiach'• z udda.lem .wybitnych &ił d 
~tyjt~~r~~y~h i. w śrooę. o l!<'<łzin!e e.ts wicn JlodUilJ(iO Seflre·to·r~O Sq 0 c-::warte-:_ G~t:' At!~~~iąte -- Gust~w 
dana będde szlaghiroW'a operetka R. Stoltza F r h t • k I . . . . 
„Peppina". . Proces w sądzie okr~gowvm w Król. Hucie ~:o::;w'isk~~ ępnB1erypg·1oda o eHt ewlymm, h?wńt~i1"1ye· B !ety do nabycia .w biurze podr6!v ,Orhiis" 'c "' 

(Pi·otrkowska 65, tel. 101-otl i w kas-ie teatru Król Hula 21 lute~o Malwersacji dokonywał tak umiej~t· 'Fritsch, Anny Ondra, Iwan Petrowicz, 
od godziny 11-2 i od 4 po poludniu. \VczoraJ przed si\dcm o'kręgowym ·w 11!e, że nawet częste konlrole nie m:ic<ły ; ~on rad V~idt„ ~nieiszą popularnoś~i~ 

TEATR ,SCALA"'· Król. Hucie odbyła się rozprawa prre· 11czeg.o wykazać. Gdy naprzy~ład z,J:i., cieszyła st~ Li.lian Harvey, Liana Il:ud
1 

Dziś, we wtorek, wieczo•em powl6n:o-ny ~· ciwko Antoninie Kupkównie, kanceHs~ce szał się · ktoś z nakazem płalmczy.'T! lt1b Ma~le?a . D?e.tnch, Jan Kiepura, Mady 
staje dramat J. Gordi~a .. Obcy".· z d-rem Pa. sądu grodzkiego w Rudi.ie i sekretariowi mandatem . karnym, Pło$koń kwtlllwał Chr1st!ans. 1. mn •. 
wiem B•rato.wem w rbo1tdtytulowe1. . d 1 1 . tegoż sądu Stanisławowi Płoskoniowi. na mandacie odebraną sumę. Na1mn1e1szą ilość punktów otrzylhali 

Jutro w oeczorem ę zie !!rany nteo W.J a nie . • . • • • • • Cli B k • M • Cb, 
po rn:r: ostahi „Okiec" A. Strindben~a. , Dopuścili się oni znacznych naduzyć. Nadużycia wyszły na 1aw dopiero !><> li~reszc1e ve roo 1 aunce eva• 

W piąlek. dnia 24-go h. m„ z okazii pr.zy· ·które trwały od roku 1924 do 1931. Wy- zachorowaniu Płoskonia na gruźlicę. er. 
padającej 70·1"?tn!ej rocznicy urodzin znako:nr~e- sokości zdefraudowanych sum nie usla· Sąd skazał Kupkównę na p61tora rO• 
go d•amaturl!a Gerhardta Hau„tmana, wyslaw10• l - · . b k k k l h d k • • • • 
ny z.os!aie dramat „Furmnn ITenezel" 3' d-rem ono, .poni.ewaz r~ on re nyc u U· ku więz1eu1a. Ploskon na r~zprawę ftJe 
Pawłem Baratowem w roli tytułowej. mentow, tednak b10.rąc pod • uwa~ę przybył. Przebywa on w szpitalu 'uako-

O wpływy sądu grodzk1e~·o w Wo~zts~awtu, wskim, gdzie dogorywa na gruźlicę„ 
DZISIEJSZY .KON~ER.T Ch. GR BER_. • należy przypuszczać, ze sprzen1ew1erze>-
Dziś 0 g0od 7 1me 9-ei w1ecz·orem odbędzie s1ę k • k ł OOO I 

(lu) Luty iest 
mies~ccm gwiazd fłlmowych.„ 

W miesincu tym orzyszli howirm na 
w Filharmonii zapowiedziany wi.ecz6r znakomi- ' na wota ~ynos1 O ~ O 20~. z • 
tej śpiewi>czki Chaiele Grob~r. :\rtystka w ~o- I Płoskon pro:vadl1ł ~1e~wykle r~z· 
wym r„perluar~e wykona pr~ś~1 1.udo~e, dzie- 1 rzulny tryb życia. Stale ptł 1 hulał Nte• 
c ' ęcP, chasydzkie oraz ~brazkt 1 1? 1 ~śni w~hoo· : ki~dy pił przez 5 dni z rzędu, wydając 
nie. B;lety no cenach naJprzys.tępn1ej8Lych 1prz.e· l dz' • 

200 
ł 

I 
świat następuiacy aktorzy i aktorki: 

Nl·ema Polski· t-g-o Jut<:go - c1ark oabte, 6-!!o 1utc~o 
Ramon Navarro, 9-srn Ronald Colma!1, 

daje k.a&a Filharmonii. ienme po z • bez Pomorza! M~;&~ohn Barrvmore. ts.io Adolf 
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Sensacyjna powleśf współczeana. ltaplaal specjalnie dla „Expreaau11 .IERZT DA.ff 
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. STRESZCZENlE POCZĄTKU POWIESCI. I W nocy chory, a właściwie rekon-, - Co mówiłem?... ła... Nie poszedłem Już d'O mego poko..: 
Pewnej dżc.Jżystej no~y d<>k,;nano nie· walcsccnt, spał znakomicie„. - Szeptałeś do mnie najczulsze sto- ju. lecz przyszedłem wprost do pani.'\" 

samuwuel zhr11c.Jm na 1>•,c.Jm1eisk•e1 szosie. Lena była częs~vm ~ościem w ich , wa„. Całowałeś mnie po rękach... Za· - Bardzo panu dzięki1ję za troskli· 
~hara n1l'Zw\·krezo zahó1-.~wa padła mr.1da apartamcnt2ch. \V im:entu księcia za- pewniałcś. że tylko mnie kochasz ... Nie wość ... 
iesl1:le. 1 huJna hrabma \\ilska która zna· I wjadomila go o otrzymaniu stanowiska wiem skąd się wzięło u ciebie ta nagła - To nie jest troskliwość... pr.le-
1t~111no naga orn·w1atdną do korna llrabind d , . . . ; „ I , . . · · 
\\ 1tska bvla uduszona. w reku jej znale. ~rektora w kopalni „W Ilia . Stefan I powódz czułosc1 ... Ja clę do tego nie c1e ... 
z1ono strze1>ek hstu. p1sane11to do Leny Po· ucir~zył się ogromnje. upaważniałam ... Nie dawałam ci naj- - Czy jest już pan po kolacji? -
·reb,kieJ. . Książę tym ratem spisał już kon- niniejszego powodu... pr1..~rwała mu umyślnie . 
. . Poreh-;bka !est biedna. lecz uczciwa trakt. n 'lko Ziuta w tym wypadku rów Wstała chcąc wyjść lecz 'Latrzy- - Tak, dlaczego pani ·o to pyta? ... 
~~;;~~~- n~ u~:.ai"'! ~:1°~0r~~~~~~0:i'1~„J~i~ n:cż z.dradzała z~Pclną ob~tętność. Ste mał ją. ' . . ' - Chcę odwzajemnić · się partu tro-
W11dnmo bowiem. te hrJbina przed śm1er- fanowi wydało się tt· oodeJrzanc. SłuchaJ ... Ja ... zrozum... skliwością ... 
c.ia '1111ala wriaw1ć iakaś ta!emm.:e. dotY· _ Nie cieszysz się wcale?„. _ za- - Możesz się nic tłumaczyć„.. Czy wyczuł iró-nję w .jej " głosie, ety 
eza..:a h"..:1a Leny I a1c111n1ce te zabrała 1ed· pytał · - Nic chcę się wcale tłumaczyć... też nie ufał jej słowom, dość - że 
nak n · soha do ~ 1trohu." • 0 N" t h d · T lk · · smutek owionął mu twarz i Odpą.rł ża-

l.cna ma narze~z~1nero - dn.ktora Ste· - _ws~~m··~ • • . ie o i o c o z1... y o wiesz, przecie. l I . 
fana 1.a.~e..:k•l·s:o. ktnry la porzu~a . gdyt I odwró1.:1la się, by nie w1dz1ał gty- że„. Z ~~a... . . . . . ośn e: 
zako.;hal s1e w p1cknei artyst.:e f1lmowei masu na jej twarzy. . - Ziuta Jest twoJą zoną. wiem... - Pani pewnie chce spać„: Nie . bę-
W•er.7.~ . I u~h·>l~k1ci:. pracuia~ei w w~· 1wór'1i Lenie wydał" „ię to również podei- Bardzo ją lubię... Powinieneś ją też dę przestkadzał... -
„Roll-hlm' \\lak1l·1etrm.·· te1 wytwórni Jest rzane a'e przy:J~szczała ie mus'alo batdzo... kochać... Ziuta jest dobrą I zanim zdążyła powiedlieć słów 
Nut:ller. szpiei merme,k1. · · · • · I d · B d d b ż c ę k1"lka by go zatrzymac' sklon1·1 · ""·ię i u· 
Cał~ · wytwńrfllil icst 11:niazdem szoiu'>w· coś zajść miedzy małżonkami. _ziewctyną .. _. ar zo o rą... Y z ' ' • · ,,. 
sk1c1.11 .. ,a ·do tei bandv p~6.:z Muellera oraz Ziuta pod jakimś pretekstem opuś~L Cl polepszen1a:·· . . . . ciekł. . 
W1~rv ·. 1 ud1olsk1el · należy Jesz..;ze "refY· ła l)Okój . Stefan chciał. ~es~cze coś powie- Lena wzruszy la ramionami. i poto-
ser • I ehman. - · . dzleć. ale Leny JUZ nie było„. żyJa się spać. · 

Hitek• oodstcoowl Mueller wctaga Lenę f Lena pozostała sam-na-sam ze Ste- Wvs;i;ła. zatrzaskując za sobą drzwi. Orant nie mógł tej nocy zasnąć . . O 
do w\ twórni. clt~ac z nu:I ró~met u..:zyn;ć anem. Ni r k ł Ni b ł już jej żal ni· dwunastej. gcy cisza zapanowała . w 
szpiega Lena - nie iindl'irzewaiac nu: zie· Od chwili so1tkanja Po raz pierw- . e pp a a. a,. ~ 1Y 

0 t i całym hotelu, postanowił zejść .na·· dół, 
io - .zaufa la niu 1 wpadła w sprytnie za· son, wyt 0 z t . t d tu' czego. owz1ę a met omne pos anow c-
stawinne sidła. ""' . w .r v ~ się. eQ'o r? 7.a. sy- nie i od tej chwili lżej zrobiło się na alti w ostatn1ei chwili cąfnął się. . · 

w nocy zakrada sle do poselstwa fran- tnac!a: Oboie n11k7 e!i· Lena s1e~z1afa .na sercu. S!rnńczyła się piękna bajka o -Cói ja dla niej znaczę? •• . .,....., PO· 
cu~k1c.~o i zah1ia a11ad1e woi,kowe~o. wY· i k~naf'1e. pat~zą ! w 1eden punkL na zie- szczęściu... mv~lał - Książę to co innego ... Ksią-
krada1ac· le~nn~.ześme z h111rka ważne d~J- m1 ..• Ukradkiem zerkała w stronę Ste- J Stefan odetchnął głęboko że kupuje drogie prezenty... Kolje. 
kunll•ntv. WSZ\'<\tko to rmalo byt grą ftl· 1 fana... ' . - . . c· h . b I t b ki A h d b t k 
mowa .. . lecz . ~ka.J.:alo .ste rzeczY.w•stn~cia.. . . . . . . Do p-0ko1u weszła Z1u1a. 1c o u ~nnlO e. y, . ro.sz .„ A~ • ~ Y. Y a 

Lena nie może ~le jut wvzwnlić z tych . Jri?~. m11czcsnie. mocno Ją bolało„. siadła w rogu kanapy. r:n eć duzo. P.ien 1ędzy ... Więc~J niz k&fą-
o"krutny,·h_ .~1dcl. Mnellęr ucz~·nił z nief Juz chc131ł~ wstać t wyjść, gdy nagle j Jej smutna twarzyczka zmalała ze ... Zadz1w1ć ją prezentam1!. •. 0, ~e· 
11tw•a7.de filmowa - lne l~ey -:- a ctly <orł· rozlc·gł ste Je~o ~łos: strasznie w ciągu tych kilku dni. dv pokazałby temu ,.węglarzowi !„ 
nb1la _. 1uż sw·:f

1 
role

1 
s~11 1eu._ zw·11nn

1
1 vrzetls1e: - J3a rdzo ci dz;ękuię.„ - rzekł su- Steian dał J'eJ· znak ręką by się lbli-

1

. Nie widział jej przez cały tydzień. · Unl-
1orqwo 1 u ntn1 sie wraz z e 1mannem 1 h t p d b · I ' ł · · Od ·r · · h ·rnnnni · Ale cial':le. ie<.l.:zc ma la na oku 1 ' c ym . on em. - G \. no pie ęgnowa- żyła. ka JeJ poprostu.. Y schodz• a ze se o. 

me ··Mze~taie ki szantJfow.ić. łas mn e P?d~zas choroby... Wolnym krokiem oodeszła do łóż- d~'>w ukrywał s1ę w kuryfarzu, 'by ieJ 
Wykryciem tr.l szaiki szpi~stow<.kief zaJ·. Lena milczała. ka. Scisn3,1 mocno jej małą rącz,kę. , n1e spotykać. . 

nm1n słe, trie'i. de:te~t~· wi; - Jan iegota. .Stefan Przesunął rękę po czole. Rę- - Nie wierz temu. co mówiłem pod- ! Aż oto pewnego dnia znowu zjawll 
J~.uµsz_ Granf J ':'\~.;J~_w 1'ą\e~,. -,. -;, · ~. ką była ieszc7e hardzo blada· ćzas gorączki. .. 1 zapomnij. jak ja za· się w jej pokoju. Lena przy~otowy\Va-
:. . „· - · . · .~.· .. · .. . · ·. ·, , - · ~agle uniósł się na posidr.iu, wlco·I pomniif'em ... ja kocham ciebie ... tylko la się do wvi~cia. Wkładała właśnie 
· t '~ ... „ .„,., „;„.,tf111\'m z~machu MmoMi w mą swój badawczy wzrok i zapy- clei)ie„ Zanomnij o tamtem„. nriwv kapelusik. w którym wyglądała 

·4'·,,, 11• L ll d t<~.da s1e w palal·u harnna l~e 11: ena . tal: Zamyślił się. Ziuta odpowiedziała tak bardzo wiosennie ... 
I •rirv ! c tlnocześfiie lc<.t wlaś..:kie-lcm wiei · .- Sfuchaj ... , S_iedzlałaś podobno przy inu mocnem uściśnięciem r"ki. - Gdzie pan był tak dłu..,.o, panie 
h1cj fahl\'ki. W fabrvce tel zr~duknw~no C " "' 
wirtu roh"tników. rnicdzv innemi równ :e ż f11" 1e> ... zy mow1łem głupstwa w ma· - Widzisz ... - cląi:!'nął dalej... Ja J:muszu? - zapytała serdecznie. 
Koln~;-ka. którv pn~ ln·I. cło Leny, by po li gnie? . sie nie poddaje ... Nikt mnie przecie nie - Ot, miałem różne sprawy za-wo-

. skarżv,~ s1e .. na swól. ciei.kl los. J?.~by Ją kto ~tderzył w twarz... zmusza.„ Mógłbym do niej wrócić ... Ale dowe ... - tłumaczył się - Nie mia· 
. Lena uda ie 5fe w odwiedziny na ulicr. W1 ęc ta ?„ W•ęc boi się? .• Czy cz~- z tobą łaczy mnie ślub„. Nie chciej zro- łem czasu · 

Oarrica~s~a. ~.d~1e mies1.ka Kola„zek.. sem nie powiedtiał czegoś niepotrzeb- zumieć źle ... Slub i serce... Zresztą. _ z h... I · t - · • 
Na pięterku w tvm samvm domu mieszka p I kł . d . . , . ee ce m pan moze owarzy 

cflorv robutniJcRoman żeber i tóną I córką l nef0 •• rze ą Się zwncf miny Z1u- tamto s~onczone ... Naprawdę ... No, nie szvć? ... Tak ładnie na ulicy... Muslę 
Janką. . . · I ty···· płacz. me płacz„. uJc.ć się na pocztę. Pójdzie pan ze 

w kilka miesięcy potvm odbywa się - Owszem.„ - odparła wymuszo· - To są łzy szclęścla.„ - odparła mna ?... · 
iel ~lu? z: baroaem. I nym głosem. cicho Ziuta, zachłystufąc się łzami... Janusz milczał. Lewą rękę wkładał •: I ciade do kieszeni. Był niecierpliwy I 

Ah. „ mnwu. kią:!n~~ fta swą slro~i; Rozdz1·a1 sto dwudz·1est ~ 'e ·ąt bardziej zażenowany niż zwykle. 
~enę. ~tuellcr wraz '. l:ehmą~em staraia Y uZI WI Y _Tak pójdę ... _ opdarl _ Tylko.„ 
się zru•nnwać b„roaa s powaśnić Lenę z:e · 8 I ' ~ I ' ł k d ki · 
Stcfonem. . •o en• __,o znowu wsuną re ę o eszen•. 

W tym cel.u Lehman naw-11.znie knn· A '9 WW - Tylko.„ Przedtem chciałbym pa.-
takt z Z1<1tą. 1t1rlsą kahardu „Zielona Pa· ni coś powiedlieć 
pm~a ·• I namawia la do wvindu do Uole-

1 
Jeszcze tego samego dnia Lena spa- Lena odpisała mu. że to ni~ byta z ·ho ł i'" t k d i · · 

chowa i:diie ma zaiać ~ie Stefanem. knwala swe walizki i wyjechała po- bvuajmnicj jego wina, że w sprawie ac wywa. s ę .. a z wme. ze 
Żc~<1ta <i~ant i Katr!a 1>od..:zas re~lzii kryiomu z Katowic. Żal jej było tych osobistej musiała niezwłocznie wrócić L~nc og~rnąl mep<?kóJ. Oczy błyszcza-

w pala..:u \V1lo;k1rgo znaiduJe list. w ktorvm kilk. d i któ t . ł . . d . ł . . . ć R ły mu mesamow1c1e. 
mowa jest o .. Bialcł llarme". znaJacel PO· bi. , u_ n ' re Aznowu ~ ~vorzy y za- 1 n•e z ązy a się z nim pozcgna . e- Może on tam ukrywa w kieszeni re· 
_4o·bnn. taicminii:e hrahmv:- . · · I _ 1 z11 1on~ r~ny .. le ~yJezdi_ała upew- szt<; przyrzekła mu wytłumaczyć ust· w„!wer?„. Mało razy czytała 0 takich 
. . t•l!nta 1 Graol ud:11~ · 11ę na -bal do mona n1ezb1c1e. ze m1ędly nią a Stefa· nic. dk h ·1 ? z ść 
„K,!ubu Mili?f!er6w" .. . ~d~!e ma bvć podob· nem skończyło się wszystko„. Stefan I Ziuta wyjechali na micslęcz· ~Y~~ .ac w gazec e ·· azdro o-
no równa!t „Biała Dama Bez - powrót - nie •.• Na zawsze... ny wypoczynek do Lak-0panego. Po . lep<:··· · · · · 

żegota snot~ka .n• balu Len' w: towa.nv- c· 'k b ł k ć d t j . i St f· . r ó "ć d K • ~Ie po_wmna go. draźnlć„. NaJlep1~J 
etw·e ks. Toneck1e1tó. Od k$1ęc1a żeiota !CZ 0 Y 0 przywy ną 0 e mies ącu can mia wr Cl 0 ato powicdziec odrazu ze nie ma na co 11-
dowiaduie się kim ieet „Biała Dama''. myślr. . \ w1c I ohj~ć ,,stanowisko dyrektora ko- czyć... ' 

Je~tto rzekono bar'lnowa von Luir..p.cb, \Vtulona w miękki kąt przedziału palni „W1Ja • Ale ni f ł"' i i · d I ć 
mie„kai11ca 1m.v ut · Poznań~kiei ts. drugiej klasy, że~afa myślami znika- Wslystko weszło więc znowu w , e ma a sum en a powie ze 

!1 t-aronowel Żcl':nt~ sP1?Ytk~ Laseckleizo' jące za nią kominy fabryczne. ziemie normalne tryby I zdawało się. że :iie muzpra~ dę... . 
I Z111te. przyczem dow1adu1e się. że sa Już . pyłem węglowym prlvkrvtą jak czar- może już być mowy o żadnych nie- rcs ..... tą, bała się ... To mogło g-Q do~ 
om 110 śtuh1e... ·, . . prowadzić do rozpacly Czasem kłam 

. z podsluchanPi rozT11owv że~nta ałow·a- nym a brusem. a stukot kol powtarzał sp0dz1ankach. a Jednak... , two j st · t i j ··· · 1 h •t 
duie się. te baron>wa. ma odwied1it ·135~?P~ monotonnie. nieprzerwanie: Lena zamieszkała w hotelu Adlcm"· "" . . e .. Pozy eczn e sze 1 sz ac c -
ne~o dnia o 6&mei wieczmem „z.am1skowa.. N d . t ł " d n1eJsze mz prawda„. 
ne!!o : mężczyznę'' w Klub e Milionerów. - a ~a~-sze .. ._ na .zaw-sze... g zie zno~u o r~yma a s~e awne - Tylko ... Chciatbym pani coś po· 

Grant k~ch~ sle vota!~mn'.e w Lenie. . 99v _ks1ąze dowiedział się o na~dem dwa pokoJe na p•erwszem P!ętrz~. wiedzieć... _ powtórzył. 
,lecz nie śrffe iel te~o p0\v1cdz1eć .. : \\ yJczdz1e Leny, wpadł w wielką Jeszcze te~o samego dnia wieczo- 1 zamiast powledlieĆ tó c m· ł . · 

Ksiaże lonecki. Lrna. Strfan i Zmta wv· wściekłość. rem gdy leżała już w łóżku zmęclona · . ' 0 1.a 1~3 
!dd~a!a do Katowic. ~dzie Stefan .ma otrzy Wypytywał Stefana 1 Ziutę, co mo- poaróią, ktoś zapukał do drzwi. j~zyku, wyciągnął nareszcie z _loesze-
mać korzy<>tnc stanowisko. lecz przez mści- 1 b ć · · t k ł . 1 kl Kt t ? l ł n: tak długo ukrywany przedmiot. 
wn~ć l.env nie otrzvmuie tel !'Osady. !! o y przyczynę a nag" CJ UC ecz • - (, am. - zapy a a. B ł r . 

Stefon ror.chnrowal słe cldko. lecz oboje Lachowali dyplomatyczne - To ja„. Grant... Y to P.od uzny futerał. Otwor~ył 
Po~czas cl!orohy w 11:0.rqcz.:-~. w'.\·zn:ił _Le- milczenie. Otwor •vła drzwi. Stał na progu z czerwone wie~o. . , ' 

n~e m · ~oś~~c~iuta była 1mmowc1nym św1ad· Książę wysłał polecony list do ho- rozpromietlioną twarzą. Na aksam1tneJ podsclół~e leżała 
kiePot ~e~vny~~ czasie lekarze orzekli. że' tclu .. Adlon", w którym dawniej miesz· - hzyjcchałaś .. - zawołał i po- plęrkna hranzoleta z r~b!nami. 
Stefanowi nie irozi Już t.adne niche1.:oie- l kafa. sądząc. ie zainstaulje sle tam po- prawił się natychmiast:-A więc przy· Lena spojrzała zdz1w1ona na Janu· 
czrń~two. Mu<>ial ie.szcze kilka dni !cieć r:' ' nnwnie. Prosił w tym liście ahy WY- kdtała pani. .. Jak do dobrze„. Myśla- Sla. . 
lótku. a potem wyiechać gdzieś na PoP ·'łuszczyła powody, Jakle skłoniły Ją I fem że pani Już nie wróci do nas ... Jak Wsur.ął Jej ten prezent szybko dt1 
winy... I do tak nndego wyjazdu. Czy z feS{o I to długo trwało? .. Zdawało mi się, że qk 1 wyszeptał. blady: 
Ziuta tJrzestala ~i<.' iakoś intereso- strony były jakieś uchybienia? ... Zg6rv 1 tata całe ... Ale pani 1ml·zerniata ... Czy - N·ech. P,am weźmie.„ Pr~szę.~ 

wać temi sprawami. OJoowiadala Pół- ją przepraszał. jeśli nie bawiła się tak . źle się pani czuje? .. Dolega coś pani? .. prosz to wziąc„. 
słówka~ii. nie na'nrnła już zbytnio, bY jak to sobie wvobiaźała. ale musi mu 1 · ~1~wlł „~ez przerwy, nie pozwala- (Dalszy c·iąg j ~łro)„ 
czuwać przy J.ożu rhore~o... I tym razem wvbacLyć •. bo to wszystko 1ac JeJ do1sc. do sł~wa. • 

Zres.7 ta wobec zminnv na lepsze mo przez te kopalnie, streJkl, redukcje i - \Vróc1.rem. nied~wno z miasta ... 
wa była t:ilko o czuwaniu w dzicti-.. 1.wtec'J. Portjer pow1edz1ał m1, że pani wróci-
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Film spełnionych snów ..• słonecznych marzeń„. 
CZARUJĄCE ZJAWISKO EKRANU - -

Henry Qarat i Pierre Brasse ur w superfilmie najnowszej produkcji 
sławnego ERICKA POMMER'A 

' ' 

ASNO LOSY SEN 
Munrka: W. R. HEYMAN. - LILJANA HARVEY pod mlstrzowsklem kierownictwem p. J\tartln'a przesła samą slebłe." Jel lekko~~. naturalno~ć ciaruJąca swoboda są niedoścignione. - Nad pro,;ram: Aktualno~cl oraz itroteska rysunkowa. - Poci. o I· .a pp„ w soboty, med:z. I święta poranki o 1odzlnle IZ-el w poi. - Passe-partout I bilety bezplatne bezwzidędnle nieważne do odwołania. -

Wyłud_z!ła ~iE~iądze od ~arz~czonego Kn1awy spór o młyn pud Bydguuczą 
1 obecnie nie chce zostać Jego zoną Ojciec i syn przed poznańskim sądem apelacyjnym 

Wilno, 21 lutego. Czas mijał szybko. . - . Wcozraj do policji wpłynęło iameł· - Sz:yszło już nawet założył swej narze Byd2oszcz. 21 lutego. f Gdy żona Laskiego P ..d1ncgh I ia-dowa~ie .niejak!ego Piotra Szyszło na· czonej pracownię bieliz.ny, dając jej 4000, . W jednej ze wsi pod Bvt.l.~osz ~:z~1 JJO- słoniła go swem ~1afem. Brodicz strze· 1lępu1ące1 l_reśc1. ił., a data ślubu jeszcze ciągle nie była siadał młyry ~· f~anc1szek l.~s~'·, J\~łY!l Ili znowu, ra~iąc Ją w rękę. Przed. niedawnym cz~sem Piot~ ~zy• prze~ kapryśną narzeczoną ustalona. j te~ wydz1erzaw1f c:u r?dt11~1e Br1 1Jzi· Obu Brod 1 ~zÓ\\' aresztowan?.: • _ szlo zamieszkały przy ulicy TrockteJ 14, Kiedy Szyszło z lego powodu zaczął czo~. Po pewuym .czasie .m 1~dzy s'.ro· S~d ~kręgowlJ w .1:3yd!{osz~„v ska poznał niejaką Helenę Trump,· i któr' jej robić wymówki Trumpówna zakomu· ~ nami _rotpoczęty s:1: scysJc 1 mer.nro- zał Stan1sluwa Brod:r,1c.za za za~ó~shyo po pewnym czasie zaręczył się. Stysd.i nikowała mu, że wcale nie ma zamia1·u ! zumien1a. w związku z któreml Laski Laskiego na 12 lat clezki~~o w1ęt 1cma, bardzo kochał swoją narzeczoną i ~hcid zostać jego żoną i że chodziło jej tylko 0 : postanowił wyp«>wied1ieć dzieł ia"'~· zaś Feliksa Brodzl;ta na J lata wl~lie· faknajprędzej połączyć się z nią wędetn pieniądze. W lipcu 1Y31 r· dostlo do otw~rtej nla ~a pOdże2a~le uo Zbrodni. ~ . małżeńskim, Trumpówna jednak choć Zrorpaczony Sz. zażądał zwrotu wy· w_alki mi~dzy rodzinami. Sąd apcla~vJnv wy~o;< co d~ St:rn1-stale opowiadała narzeczonemu te fo łudzonych pieniędzy. Okazało się jednak Urodm:zów w:yrzu~ono z młyna. W sf~wa R~ndz1r:za za1w1erdzł, zns svHo-bardzo kocha nie spieszyła się do ołl.l· że Trumpówna już ich nie ma. d_n. 14 Jipca t8·letn1 f eltks Hrn'~7;1cz udał W' Z!TmieJstył ~arę_ d.1 2-~h li.~t. Ohruna rza. Brała ona często od narzeczonego Całą sprawą zajęła się policja, która się do mfyna. chr:ą~ wykręc 1c ~?kqś załozvła kasa1..·1ę. S-ia na1wvzszy prze­pieniądze, obiecując po każdej nowo-, prowadzi w tej sprawie energiczne do· śrubę. lecz został wyrzucony przez p. kazał sprawę do po;Jownego roLpatrze· otrzymanej pożyczce, przyśpieszy~ ter· chodzenie. Laskle~o. nla. min ślubu. Roz~nlewanv chlon'ec ~rzvbi ei;ł do Wczoraj sprawa Z\1alazla ~.ię na wo-
ojca t wezwał go. by pnu.} st Peiu 1 kandzie sądu apel a~ rin.:~o w Po.rna-1\I ord C Sa b ' • t wszystkich Laskich. Starv Br11d;·kz. nlu. Po itodzinnej narad1.ic s:id W\'llał . zy m 0 0 JS W 0 !)oruszonv gnil.!wem syna. ·:vtiąf d1:rH•J. wyrok. ska1uJący Stanisława Brodzi. 
tówkę I udal się d) mlvna. a znalJzł· 1 cza na 5 lat wtc:z'cn'a. z ~aliczeniem Tajemnica zwłok, znalezionych pod ~remem SZY sie n<i~le wobei.: WN~a. wy.!elowal I aresztu slcdczc~o. Pl"liZ łe~o syna Feli-

' 

• w stronę Lnskie~o I stn:cfił dwukro:nte Iksa na 2 lata, z zawloszenlem kary na Src.!11• 21 lutego. Ze wz~lędu n.a to. ze na ,zwłokach raniąc s:o śmiertelnie. Nie d!1ść na tem. s lat. \V Jaszkowie, pow. Srem. wyd•.>bYt• nie znalewmo zad nvi..:h śl:ldow ~w;it-j 
z Warty zwłoki nieznanej kobiety, J townej §miercl. przypusz~ zać :iale7.v, B • • • d • • b d .Knm!sia ~ądowo lekarska slwierJij- ?e ma sie tu clo CZJ'nienia z wypadkiem I 1g2m · s1~ che ~ ~1 w pro w~ ZlC Ili „ la. że zwłoki leżały w wodzie okole 'arnn[Jtilstwa. j li " M ~ U U W 1& Ił dwu<;h miesięcy. k . d b w· 1 . • _ . • , • • . . ... , .· . się za pro oszcza w 1 nte Aresztowanie kupca W 011brow1e 6orn1czej . . 'Ynn° •. 21 lutego. I zawezwany ~ó~ycki twicrdzif :cd· 'I ' Przed lotku dnrn1111 do Jt:d11i.:gu z kl'- nnk kategoryczni. ze są to tylko 111sy-. · który naraził skarb państwa na oaromne straty ścioMw w Wilnie zgłosiło się do księ- nuacje, że może przdstawić świaJl<ów, r.. dza dwoje mtodyd1 Judzi Rvmkicwi- 'ale ponieważ i ksiądz co do swokh • Sosnowfec, 21 lutc~o .• , Gulman od. 30 lat by,1 do~lawcą d~z~- I czówna Stcfanja i f':ugenjusz Różyci<i 71 twierdze11 ma również świadków, Któ-z polecenia prokuratora przy sędi1e wa do kopal~1 „Flora , a 1ednoc~esme prośbą przyjęcia od nich wpisoweg.i na rzy stwierdzają. że f~óżycki jest żonaty, okręgov:ym w ~osn.owcu aresztowano w gł?~ny~ odbiorcą wę~la. Oslalnia _.c-1 zapowiedzi. l przeto to ciekawe zagadnienie do roz­Dąbrowie G6nucze1 znanego kupca Aro w1z1a ks1ą~ ~andlowych Gu~mana wy«a· Ksiądz zanotował nazwiska przyby- strzy~nkcła ks. proboszcz oddał w re· na Nach_mana G1;1Lmana ~ zar:ialem I zał: naduzyc:1:i-, ws.kut~k ktorych skarb l łych. Po kilku dniach jednak dowie co połicjl, r,tóra w tej sprawie pro wa· dokonaw.a olbrzymich naduzyć podatko· panstwa pon1osl wielkie stra.ty._ . dział sie przypadkowo, iż .Eugenjusz dzi dochodzenie. wych. Gutmana osadzono w w1ęz1eniu. Różycki Jest już żonaty. 

Chorzy na rupturyirotaekalectwa ~d- I or: ET PO f elka I 
RUPTURY falmtet 1ca1ec:twa nie wot- ~- - - ~ ł'I A w R o T Nr. 7 
no zaniedbywać. s:dyt skutki dla ty- NIE PREZERWATYWY!_ Tel. 16-1-21. cia ludzkiee:o sa bardzo niebezpieczne 11rad wvsok le211 na11icda I Jrek wenc:Jl Ruptura stale sle wielka lak 11:towa lecz w"raźnie PREZERWATYWY ,OL1.A' radlum. l;1moa Hcllum, DU Ttl~MJA 
ludzka. sl)Owodować mote śmiertelne winien Pan :iądac!, wnvstko inne iaś rzekomo lampa kwar.·o\\.a. Prom1en1c: pnzaaer , powikłania kiszek. Specjalne lecznicze tak samo dol;>re N--lśLĄDOWl'tlCTWA jak naje• wone f.:icplnel 11;alwanila,Ja. faraJy. · bandaże ortopedyczne itumowe mojej nergiczo.ei odrzucać j _ ._. za..:ia. mJ-;ate i t d. 
metody usuwala radykalnie naJnlebez- Tyl''o Jeszcze kilka dni. 
płccznieJsze ruptury u metcznn. ko· prawdziwe Znald"m PSYCH. TELEP. l SUGESTJONER 
bict I dzieci bez ooeracll. Na skrzy. z nazwą swiatowei daw1 _, v - ~A':. IE.IAI ~ I wlenłe krei:osfupa, orzeclw tworzeniu sfe aarbów I „OLLA" ria każdej w-. w. r.ia~O:Jll'" 1•"' grutłicy kości l~cznlcze itorsety ortopedyczne, Dla 1 marki\ kopercie który odsłan ia talemnice katdego 

rtAJMODNIEJSZE 
I tlAJ TAnSZ.:. 

kw lafy 
egzotyczne 

nabvcia tylko w pracowni 
arty-;ty,7n~J 

ŻEROMSl\ltCiO 17. m. 15 
oartcr. tel. 1'11 ·"7. 

Obejrzenie me r.how1azuje do 
kupna. 50-2 

skrzvwion.vch nói;: ptaskkh i bolących stóp wkłady or· GLOBUSA czlowicka. - Przyjmuje od 10-l ·.!J,\--topedyczne. Sztu1'zne no11;i 1 · rece. ' 3---8 w1ecz. Piotrkowska 6l, fr. ~h!„ ( ZXMhl--, Zakład ortopedyczny - 1 cW!'"lij-=; •w I . m. 7. Rozmaite 
S1ttzc. I. R A P A P O R T a:: ~ ~ - o MED 

~:!~tedpa~~erl~~~~21.}~dt, ulica Wótczadsb Nr. 10. ·a;; ~j w [ ~PfO~R~Al D~ ~rtllA[ l ~ ~ M. lir. la"zer ~~l;~:s:;.;:~;;~-:;~ń~z~·;~,~s~1,~~ UWAOA: Osobiste zjawienie sic chorvch fest konieczne ....... ~ ...., · "f llJ zetk111e..:1a zamtcresuwa11yd1 -;tron. Ubezpieczonych w Kasie Cllor:vch m. Łodzi przyjmuje. Ul > 4) '!!? ~ Ktu .:h..:e: 11 znaleźć lukawra lub sub PODZIEKOWANIE. • C §:g~J, Choroby skórne I weneryczne •okaturit. 21 znaleU n11eszkdnie lub 
Q °' ..,-- LECZENIE CHOROB Z1'elona I:. IBI 185 "9 pu1edvń..:zy pokót. Jl sortt·uać ntt:ru• Na tem mfel~cu publicznie dziekuJe WP. D:vr. J li.I G.w o ~-"o WENERYCZN\CH I SKóRNYCH U •Ilf .h„mość lub rze.:z. 41 kupić ;;oskoł· RA~APORTOWI. wtaś~icielowl za~ladu ort?pedycznesto. ~ C:I :c:~ 0 

( 2.:AWADZKA 1. przyjmuje od Il-Z i od 7-8 . .30 wiecz. wiek okat:\ime. 51 dosl.llć p11saue. 6) zamieszkałemu w Łodzi przy ul. ~ólczańsk1eJ Nr. 10 za .......... U . . ~ Czynna od 8-el rano do 9-el wieczór. wyszukać ora..:own1ka - mt:d1a1 pu-zaaplikowanie mi bandaża gumowego, wstrzymującego Q .._. -~= E w niedziele i świeta od o.ef do z-ej. DOKTóR ,1i. drnhni· ••do"·'-'"'e do .lfro11hl1ki" calkowicie mol~ wie.l kic~ rozmiarów J)rzepukllnę mo- •;;:;-<tll ·o:; ·;;.; p d '11!!8 ł • PRZY.IJ\1U.IE wszelkie reoeracje ze-sznową. Qbecnte CZUie Się zupełnie zdrów. - ~ ~~ ~ or a a _., z • w lłllllllgunowskł garków od 2-ch złotych, szkło Wlecz-(-) B. WISLICKI Klelc:e, uL Aleksandrowska 2. c:::::» i.i g a.. . . łJ ne 1 zloty z gwarancją. Fabryka ze-~ p • -=::~N Od 11-2 I od ~3 przy1mule kobieta I • ~arków Chronometre, Łódź. Piotrkow-- E ~~ lekarz. I Piotrkowska 70, tel.181·83. 1;;;sk=a....:.1=16:-. -------~s o J p I k • CHOROBY SKOnNE. Wt:NtRYCZNE ZGUBIONO klarnet 16.2 między 7-8 DOKTÓR 30-2 r a n o il I t MOCZOPl.CIOWE.. wlecz. w okolicach PólnocneJ i Fran-z• k k• Dr J NADEL . · ciszkańskieJ. Uprasza sie o zwrot za I Om O Ws I • O ab met Roentitcno • leczniczy.. . wynagrodzeniem Pilsudskic'go 67 9 • • Prznmu1e od !:1311-·- IU r„ I do Z 1 poi · · . m: ul. NAWROT f'lr. 7 I od () do tj I DÓi Wle~z. w lliedz1ele PRZYBLĄKAL sle 5 lutego pies wilk, chor. skórne. weneryczne I moczo- akllłUf •CllftOkOIOll I TeL lfł.ł·ZI. i święta od 10-- l. odebrać m~ina za zwrotem kosztów, płciowe J ł d 8 6 1 7 8 ·-- ·· - _ _ Gdańska 2w. Malłszewskl. D.. 5- Di O 2 Godziny p,_y fi o - - .chnroby wewnetrzne 1. allergkzieł PABJAllllCE. Zredukowani zarabiają PRZYBLAI<AL się pies du?y, czarny, 'il••90 j. erp POMORSKA 7 lla:.1ma. pokrzywka. m11r;re11a. reu· akwb:vcja. Zgtoszenla Łódt, Piotrkow- ogon i uszy długie. Qdebr.1~ można za orzyJmuje od 2--4 po poi., od 8-9 w. TELll:'fOn 
127 04 mat_v:rm) · ska S5 m. 16. i:wrotem kosztów. Sosnowa 6, K(lo. _ w niedz. 1 św ieta od 10-1-el. "" - Ooditny P'nl~ 6·· 1, _ nle<:in.Y. 



biga okręgowa powstaje w lodzi 
N owy system rozgrywek lokalnych 1 

„Nurmi łyżew" •• Thunberg •• starzeje sie 
Czterdziestokilkuletni mistrz mcsi ulec młodS'-) m 

Na oaefd,ajszem walnem Hbllaltliu PZPN-u Llga okręgo- w Lodzi ""' ~ utwoncm.a ' W Drontheimie zostały rozegrane w 
w Wa.~wi.e p06ta:acwtooo na wn'°'5ek delega- na za.sadde projektu popnedmefo ~ra~u t. O. niedzielę mistrz.ostwa świata w Jetdzie 
t6w Łodzi ~taW'!ć poszczególnym okręgom co Z.P.N-u. Wobec tego, te ~OWW.sM M1fl okrę- b · Jod · D t h 
do utwonenaa ligi okręg.owych wolni\ rękę. gowej n.a tell"Mllie orkęgu ł6cUkle~ t•t obecnie s1y k1ej .na zie. ~ YC. CZ~Owy 

W ZWi9izkU Z tem OOwia.-dujemy ~ę od p~:r;.e· lcwesljl\ ba11dizo aiktuaJal\, n.a,jb1,-. Mbl'-.nie m!Strz ŚWiata doznał porazkl 1 zaJa,ł dO• 
sa tOZł'N·u p. K<lil'IOJ>ki, że liga okręgowa w :za.rn,du LOZPN-u rozpatrzy a.zcpg6ły wprawa· piero 5~te miejsce. Tytuł mistrza zdo-
todzi ma być utwoncma. z d11Jiem 1 styc:mna dzenia jej w tycie. bvł norweg fgnestengen przed roda-
1934 roku. . 

... "· • „~ I . • \ . . ,· I \ . \ l I ł ' .• - ... .,„ „ ,, .... \ ' •. „ .• ' '· .„... . „ ' ~ 

Pliasta bez klubów piłkarskich 

ld~m Strassrudem, Ballagrundem 
CNorw.), Schreederem (USA) i Thunber­
giem (f inlandja). 

W mistrzos:twach w jeździe figuro­
wej. które się odbyły w Zurychu, tytuł 
mistrza świata zdobył bezapelacyjnie 
wiedeńczyk Karol Schaff er 399.64 P· 
przed Bayerem (Niemcy) 371.19 p., Wi­
kanenem (Pinlandja) i Erdosem (Wę­
gry). 

•• * Wiek ma jednalk w sporcie swoje 

Jut pNed rorliJ>OCzęclem t-egor.o.cmyeh mł­
etrzostw ma być roeeełany przez Wydział Gier 
i Dyscypliny nowy re1!ulam1n rozgrywek, -vedług 
kt6rego po ukot\czeniu mistrzostw te~orocznvch 
z klasy • .A" wypa.dlyby 3 k.iuby, na miejsce kt6-
i-ycb wazedtby l klub. w ten sposób 8 nan~p­
ezych klubów okręgu z wyjątk i-em LKS-u, ulwo­
r.zyłoby t. zw. ligę okręgowi\. Klasa „A" skhda­
ła.by a1ę z 16-tu klubów (opierałaby się na 'lbee­
ttej kla.&ie „B"), klasa „B" - z 24, a pozostałe 
zespoły okręgu t.wor.z:yłyby klaeę „C". (Według 
eka.li l:Z:3J. 

,.., • ' ' ... ,- ~, ' ' ••, ~ '~·"' • ~ ' ,_·~· •.' .- •1 l', • I • • ~ 

Geyer-Bar-Kochba 
Ciekawy mecz bokserski. 

nier.tcmine prawa. Dowodem tego naj­
Pols'ki Zwlą;rek Pitki NożneJ wystąpił Łowicz, PułtuSk, Ciechanów. Wysz· tep~iym jest właśnie Thumber wielo­
do swych okręgowych związków z ape- ków, Płońsk, Chełmno, Wejcherowo. krotny mistrz świata w jeździe s·zyb­
lem by we wszystkich miastach liczą- Chełmża, Ozorków, Kofo. Łeczyca, J li'iej, W sezonie ubiegłym odnosił jesz­
cy·,;h przynajmniej 10 tys. mieszkańców Konin, Końskie, SzycUowiec. Ciestyn, cze same zwycięstwa i zdawało się że 
s'iara1y się wciągać do swej organizacji Zakopane, Nowy Targ, Tomaszów· ;>oix>stanie w znakomitej kondycji fi­
k1u!:.y sportowe ewent. dążyć do zakła- Urqdek Jag., Brody, Horodeńka· So- zvcznej przez długie lata. Tymczasem 
dani:\ nowych. kal, Rawa Ruska, ~nityń. Jaworów, czttrdzieści parę lat dało się już we 

Lista miast które nie posiadają klu- Żółkiew, Buczacz, Turka. Bolechów. v1aki uajlepsiemu łyżwiarrowi świata 
bów zrzeszonych, a liczą ponad 10 tys. Ostróg, Pińslk, Dawigródek. Kobryń, w s~zonie bieżącym. Na wszystkich nie­
mk~zkańców, Jest następująca: Mława, Ostrów Maiz., Ostrołęka, Augustów. mal wyścigach w ostatnich tygodniach 

Godny poparcia apel PZPN 

W dniu lulrzej&zym o godzinie 20-eł :xlbę· 
dzhe s.ię w sali Gcyera przy ulicy P1<>trkowskiej 
N:r. 295 mec.z bokser-.ki Geyer-Ba.r Kochba. 

Na zawodach tych doid~ m. in. do skutku 
nut~pu;ąee waJki: --------------------------rllill·---- Z05fał pobity. Najorzykrieiszą jed'łlak porażką I 

W wadze mu.sz.eji Szymsiew{ci BK.) - W<>f· 
d&ehowski (G}, w wa.dze koguciej: Wo!fowicz 
(BR) - Kram (G), w wadze piórkowej: Biały• 
!lok (BK), - Wo:tniaki·ewicz (G), w wadze lek· 
kiei: WdlYWiń&ki (BK -Gawin (G), i w wadze 
śrecln~~i walka rewa.ntowa. Sta.hl II (IKP) - Li­
piec (G), która ze względu na dobrą formę ohu 
zawodn.łków z.a.powiada się ciekawie. 

Warta 
unika spotkania z IKP. 

Aktualia biegu panów na 4.5 kim. na bardzo cięż­
kiej trasie zwyciężył polak Władysław 

Jaka drużyna bokserska w Polsce Czech. • . 
jest obecnie najlepsza pozostanie w se· * • 
wnie obecnym tajemnicą. Mistrrostwo Pierwszy mecz reprezentacji Polski 
coprawda zdobyła oficjalnie Wa l· bi· na mistrzostwach świata w Pradze wy­
jąc PKS z Katowic, w stosunku 9:7, padł nadspodziewanie dobrte. Pomimo 
jednak na zasadzie WYnJku porównaw- porażki z niezwykle silną drużyną nie­
czego. prędzej należałby się tytuł ze- mieaką w stosunku 0:2 polacy grali do­
społowi IKP który pokonał de facto ka- skonale i nie ustępowali pod względem 

• Jak jut P?dawahśmy, klub IKP miał w na.i- towiczan w stosun:tru wyższym gdyż klas'y niemcom. Trochę gorsi technicz-
bhu:ym ~1e rozegrać dwa mecze towar.z:y- l0·6 N. t t d b Ś d · j Jk' 
skie : poznat\skl\ Wartą, przyci;em jeden mecz I : . ies e ~ o ezpo re. me wa 1 nie nadrabiali braki ogromną ambicją i 
miał się <>dbyć w Lodzi a jeden w Warszawie. między IKP i Wartą me dojdzie nawet szybkością i potrafili utrzymać grę nie­
Ob~cnic dowiaduie~y s!ę, te Wa.rta na proro· w proponowanym meczu towarzyskim. mal równorzędną. Oceniła to &OOO pu­
.z:ye1ę . IKP roze~rania pierwszego meczu w 0 • Warta bowiem podobnie jak IKP. nie bHczność w zupełności nagradzając po-
d.zi nie chce a1ę zgud.zić, wobec tego pertrak- h . '. . . 
taele zostały zerwane i ee.nsa.eyjn-e mecze me cloj- C Ce Się zgodzić na rozegranie pterw- laków wielka, sympatję wyrażoną W 
dl\ do ekutku szego meczu na obcym terenie· Warta głOśnych zachęcających okrzykach i 

widocznie obawia się wyniku i nie cm· brawach. Wyczuwał się ooprawda o-
8 ok se rzy bawarscy ie się zbyt pewna swej wyższości. gromnie brak Marchewczyka i Nawa-

l I IKP - W ••• ka (O pozyskanie tych graczy w razie 
zm erz' S li. Z 1 ars~awą Dla narciarzy polskich nastąpiła w ewent. dojścia do półfinałów przedsię-

Inform11Jl!tl!Y stę, te 1?.rawa pr~y1azdu ml· ostatnim tygodniu SZCZ"Śliwa -.ssa. wziął n.i-.ttownie starania PZH) iednak 
stna drutynowelf-0 Bawar11 w boke1e zespołu . • '! „_ P"" ~ 
~.Armm" z Monachium jest na dobr.ej drodze I Prócz zwycięstw odmes1onych przez cały zespół włożył do gry maximum 
Wansu.w.ski Okręgowy Związek Bobenki zgo-

1 

polaków w międzynarodowych mistrz<r ambicji. Przedewszystkiem dobrze Jed­
diił •ię bowiem eprowa4zić drutyn~ „Armin" stwach narciarskich w Zakopanem, po- nak grali Stogowski w bramce. Soko-
wspólnie z klubem IKP, iedna.k term111 mec:z:ó~ śl · Ś ł d h-..ł 6 · i . k b I · Ad k' 
uległby zmta.nie w ten sposób, że mecz w Łodzi my _ne Wie C . na C uuZl\ r wme Z OWS i W O ron e 1 amows 1 W ata-
odbylby lfię w pie.tek, dinia 11-g.o marca, zaś ,,.. narciarskich mistrzostw sokolłch w Bo- ku. Słabszym był natomiast Materski. 
Warszawie w niedz ielę, dnia 19-go mar7a. himji, gdzie w biegu pat\ o charakterze Nao"ół opinja prasy ·iagranicznej wy-

• P_rzypusze;z;ać należy, że kl~b, „Annin:• i-go- zjazdowym na 2 'kim. zwycieiyła ma- r~ża się o polakach b. przychylnie i ty-
<hi się na n1einacme przeeunięc:e terminów 1 k · · k n-·1 k I • h • •. 1,_ ·~..t 1 h 
dwa seM!lcyfne meeze: z klub.em IKP w t.o-dz1 ormta nasza. narc.1ar a rv. an owa PilJe le .. !~ Ji;;;uen z epszyc zespo-
i z reprezenta.cią War8iawy dio1dą do &kutku. przed zawodmczkanu czeskem1 ·uś w łów turme1u· 

naj;!otkliwszą w jego wspaniałej karie­
rze jest piąte miejsce uzyskane na za­
v1ccach niedzielnych o mistrzostwo te­
goroczne świata w Drontheimie 

p, rażka ta wróży koniec kariery 
.. Ncrmiego" łyżew, bo w tym wieku 
tmdn0 jest przypuszczać zmian na ko­
rzv~ć. 

Rekord pływacki 
ustanowił nlemlec Schwarz 
Na zawodach pfyWackich w Berlinie 

Schwarz ustanowił oowv II'ekord świa­
towy na 200 m. si. klasycznym w cza­
sie 2:43,6. 

Dnia 24 lutego, odbędzie się w \Yt'ar• 
szawie posiedzenie rady sportowej Mak· 
kabi, na którem zostanie przedstawione 
sprawozdanie Komitetu Igrzysk Zimo• 
wych „Makkabi" w Zakopanem. Poza· 
ŁEm zostanie ustalony program pracy na 
r~k 1933, kalendarzyk m:1strzos~w dru· 
tyn tydowskich w Polsce i omówiona 
~awa. następnych Igrzysk w Rumunjt 
Na zebranie to wyjeżdżają z todu człon 
kowie rady: inz. Weinberg i 'P· Zajdle1. 

Puhor Dowiso Borotra, Brugnon. W roku 1927 fran-,dzie spotkaliśmy się z Holandią zwy. 
cuzi zwr.ciężają Stanv Ziednoczone 3:~ ciężaiac ja, 4:1. Reorezentantami naszy. 
i do dztś dnia nie wypuszczają z rak mi w grze r><>jedyńczei byli Tłoczyński 

Dzieje najpopularniejszego turnieju s.portowego cennej zdobyczy. 1i Maks Stolarow, którzy lekko pokonali 
w zwiazku z losowaniem 0 puhar wających do Australii, z drugie! zaś Jak widzimy w ciagu ubiegłych 321 Timmera i Hughana. Przegraliśmy jedy 

Davisa aktualnem się staie krótki prze- strony świetna fonna tenisistów austra lat puhar Davisa mzgrywany był a7 ra nie w grze podwójnej, w którei para ho 
gJąd historH teiro najpopularniejszego lijskłch: Brookesa i Wildinga - SPO- zy, 10 razv zdobyli go amerykanie, 6 len<lerska tlughan - KooPman p-e>ko­
turnieju sportowego świata. wodowały, że w ciagu ·-s lat z: rzędu pu- razy australiiczycy, 5 - an!l'licy i <>- nał.a niezgraną naszą parę: Hebda -

W roku 1900 mtody tenisista amerv- har pozostał w posiadaniu Australii. statnio Przez 6 lat z rzędu - francuzi. Warmiński. 
•: W drugiei rundzi·e po raz oiaty re-

kański Dwight Davis (późniejszy mini- W roku 1910 Wilding iest u szczytu Polska po raz pierwszy wzięła udział Prezentada nasza grała z amdikami. 
ster wojny U. S. A.) chcąc się orzyczy- formy tak, iż żadne Państwo nie decy- w rozgrywkach o puhar Davisa dooiero Byto to również do pewnego stol'nia 
nić do większego rozwoju stosunków duie się na grę z AustralJą umotliwia- w roku 1925. Los wyznaczył nam za sp0tkanie historyczne _ p0 raz pjerw­
sportowych między Ameryką i Anglia iąc pozostawienie puharu w teJ rękach przeciwnika Anglię, która zwycięża re- szy bowiem w meczu z anglikami Tło­
ufundował przechodni puhar dla zwy- b~z :'7afki. ~ ~k~ l?tt Ameryka cli- prezentację naszą, złożoną ze Szwede- czyńs.ki zdobywa dla Polski jeden punk!t 
ciezcy dorocznvch spotkań tenis-owych rr.muJe AngIJ.ę 4.1 1.rvzvkuje stanąć do go. foerstera, Kuchara i Steinerta - zwyciężając Lee, tak że ostateczny wv 
między reprezentadami tych kra}ów. finału, p~zegrywa Jednak w s.tosu11ku 5:0. nik brzmiał 4:1 dla Anglfi. 

Pierwszy mecz o puhar Davisa od- S:~. _Dopiero w n:iSitepnym roku, gdy V{ roku następnvm znów gramy z W roku bieżącym Polska w r.az-
był się w roku 1900 w Bostonie i za- W1klmg wycofał stę z gry, t>uhar prze- AnglJa przegrywając w identycznym grywkach o puhar Davisa weźmie u­
kończył się zwycięstwem AmerYki nad szedł w ręcę Aną-l1k6w, któ:zy zdobyli stosunku. dział poraz dziewiąty. W pierwszei run 
Anglią 3:0. W następnym meczu, który Q'O PO raz ~iąty I zarazem ia:k dotycb- W 1927 roku g-ramy z Belgią. Wynik , dzie Ios przeznaczył nam za przeciwnL 
odbvł się w roku 1902 amerykanie P<>- czas ostatni. brzmi jeszcze 5:0 na naszą niekorzyść· ka Holandj~. nad którą w r. ub. znów 
nownie triumfują i dopiero w rok!U 1903 W roku 1913 po dziesłecioletnieJ przer W następnym roku Z Danią chocia± wyjdziemy zwycięsko z tego spotkania 
Ulegają anglikom. wie ouhar przechodzi na własność Arne przegrywamy 5:0, lecz walika prowa- tembardziej, że po raz pjerwszv barw 

Nas~ęouie okres hegemonii Angl'Ji, rvkj. Następuie rok 1914. W drużynie dzona iest iuż o każdy set. Polski w grze pojedyńczej bronić bę-
która dzięki braciom Doherty zwycię- australiiskiei ponownie wys'łęt>uie Wil- W 1929 roku poraz trzeci walczv- dzie naiwiększy nasz dntychczasowy; 
ża w puharze cztery lata z rzędu. W ding i australiJczycy zdobywają puhar my z Anglją i oo raz <trzeci przegrywa- talent tenisowy - Hebda. · 
tym czasie do rozgrywek przyłączają Po raz szósty. Przez cały czas woinY my 5 :O· W drugiei rundzie sP.otkamv się ze 
się Inne państwa i zawody o puhar Da- puhar znajdował się w Australii, która Rok 1930 Jest t>Tzełomowym w dzie zwyciięzca meczu Niemcy-'Egipt, naf­
visa stają się imprezą mlędzynarodo- też oo wznow.jeniu ro-zg~ek w roku jach nasze~o tenisu. W pierwszci run- prawdoo<Xlobniei z Niemcami. Jaki bę­
wą. 1919 zdobywa go PO raz szósty i osta- dz.ie zwycieiamy Rumunje w stosunku dzei wvnik 5po~kania Polska - Niem-

W roku 1907 w finale puharu spot- tni. 3:2. W drugie) rundzie natkneliśmy sie CY-trudno dziś przesądzać. To Jednak 
kata sie Austra)ja z Anglfa. Australii- W roku 1920 rozpocwna sie bege- znowu na Anl.!lJe przegrywałąc l>O raz należy zaznaczyć, że wbrew pesymi­
czycy wvgrywaią 3:2 i Po ra~ pierw-I monJa Stanów ,Ziednoczonych i .~rwa czwarty na szczęście i ostatni, w sto- stycznym pr~ewidY:"a~iom niektórycli 
szy nuhar wędru.Je do Austral11. He~e-. do roku 1927. Ttlden, Johnson, W11tams sunku 5:0. j •• fachowców' - me Jest ono z górv 
monia AngJH skończyła się· Drużyna I i Richard zdobywalą vuhar Davisa s-ie„ Vf roku 1931 odnosimy w. puharz;e I skazane na Przr>~rane. Wynik meczu te 
która. zwyciężała w półfinale musiała te dem razy z rzędu· Dav~sa. drugie zwvcięs·;wo b1iąc Nor„ go będzie zależał od formy naszych re-
raz u<lawać się do Australjj. SpecYficz- · Tymczasem Powoli ale systematy-, wegJę 3:0. W naste'Pnel rundzie rozc„: Prezentantów, a Przedewszystkiem od 
ne warunki atmosfervczne. oraz. dłul?'.a I c·rnie . d. o roz11;rywek przyg~towuf~ się ~raliśn'.Y mecz z Dainifo. Przegrywalfac I formy Hebdy. któreg? rozwijaiacy się 
mec-:?:<1.ca podróż morska, które u1emn·e f'rnncJa. Wschod11ą tam ta1k1e irw1azdy r,aledw1e 3:2. Ż:VWt·olowo talent moze przvnieść Jesz-
odbi"aly się na kondycji drużvn przy by „białego sportu" iak: Lacoste, Cochet. W roku ubiegłym w pferwsieJ ru.n ... ·cze wielkie niesoodziank1. 
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Sprzedat pałacu królewskle.go „streJk" wła~clci I sklepów P ryżu 

Słynna siedziba królów ~gielskich, pałac Buckingham, ma być podobno sprze• Właściciele sklepów w Paryżu, demonstracyjnie zamknęli swe przedsiębiorstwa, 
dany, wskutek ograniczenia listy cywilnej króla, za 100 miljonów złotych. na znak protestu przeciwko nowym zamierzeniom podatkowym rządu fran~usk. 
--~!Ba .... ._ ... „ ............... „ ... „ ........................... „ .... 

Mr. ro 

uratowała życie prezydentowi Roosevel­
towi, podbijając wysoko rękę szaleńca, 
w chwili oddawania przez niego strzału. 

Nieście pomoc ~ 
bezrobotnym. 

Codzienna nowelka "Expressu". 

W tych dniach odbył się pogrzeb oficer6w b. II Brygady Legjonów Polskich: ś.p. 
ppłk. Szula, ś. p. mjr. Gniadego i ś p. kpt. Brandysa, poległych w okresie walk o 
niepodległość, toczonych z zaborcami. Kondukt pogrzebu otwierał szwadron I p. 
szwoleżerów, dalej maszerowały: bataljon 30 p. strzelców kaniowskich, kompanje 
Związku Strzeleckiego, Legjonu Młodych i t. d. - Na zdjęciu widzimy fragment 

konduktu żałobnego. 

Angielski następca tronu, książę W alj~ 
jest wielkim demokratą w życiu codzien­
nem. Podróżuje stale kolejką p<>dziemną 
Na zdjęciu widzimy go w metro z lordem 

Ashfieldem. 

Wbktorja nie mogła mu jednark wy- nem. 
toby naitychmiast do niej powrócił. (płyty i nie chciał słyszeć o nkzem m-

ba1czyć. Kochała wprawdzie go w dal- - Ja wiem, żeś ty ją schowała · -
szym ciągu. wolał. ~ A jak tatuś przyjedzie, to ja 

Nazajutrz, prawi1e o tej samej porze, mu wszyistko opowi•em.. Tatuś napewno 
Plgfo dro1nolonowo. 

W,i'ktorja, jaik z.wYlk'le w godizimaich bie, że astabn1Le1go wieczoriu przed roz- Józiek 11nów wyciągnął z szafki „Trista- chciałby słuchać tej plyty, bo on ją Lair· 
pqpol1uidini1owy,ch, coś wy;S'zywala, a obok sta111~em RUJcLol'f rów:111ie:ż nastawił „Tri- na i Izoldę". dzo lubił! 
bawił silę jei dziestęc1ole•tnd syineik, Jó- sta1na i Izolid1ę". - Taik często wyjmował - Zagraj co innego - rzekła fago- - Talk, schowałam - od:Piowied·z~ala 
zi1ek. z szafki tę płyitę. dnie do syna. chłopcu. tracąc 'vireszcie derpl'iwość. -

Malec wyiciągnął z s·zafki kitlllrnnaś- Gdy udeikł od 111i1ej, ukryła „Tristaina - Nie, chcę właśnie to - odparł ka- Czegoś ty się przyicze.pił do tej płyty? 
cie starych płyt grnmofonowyich i z tir.uct- i Izoldę" pod wszyistkiemi płyitami. Nie pryśnie ma:J.ec. - Tatuś lubił tę płytę i Możesz wziąć inną! 
noścą odczytywał nazwY. Jedna z nich chciała więcej jej slyiszeć. ja ją też lubię. Dlacwgo ona tobie się Józi1ek sJ)Ojrzał na nią groźnie. 
wzbudziła w nim w1ęlksze zai~nreresowa- I obecnie, po raku, JózLelk odnalazł niepodoba? To nie byt już jej mały sy;niel.k, lecz 
nie. ją w szafce. Wi1ktorja nie wiedziiala, co mu ma mały Rudolf. To samo twarde spojrze-

- Tristan i Izolda - odczyital gloś- - Ni1e chcę ternz słuchać muzyk,i - odpowiedzeć. Gdv znów irozległy się ti0- ni1e, ten sam grymas, który taik często 
no. powiedziała ostro. ny tej najpiękniejszej opery, mUJsiała się ją przerażał, gidy mąż tracił panowanie 

Wiiktorja drgonęła. - Dlaczego? - zdzJwil się mailec. odwrócić, by chłopiec nie zaruważ.ył, że nad sobą. 
A gdy nastwrrie roz.legly s'ię tony - NLe chcę i to ci powLnno wyistair- ona płacze. Przyipomniały się jej naj- Józie!< zaciskał pięści. Zdawało się, 

j1ed111ej z naj1piękni1ejszyich aryj opero- czyć. Dzi1eci muszą słuchać irodzków. szczęśliwsze chwne w żyiciu. Przyporo- że jeszcze chwilę, a rzuci się na matkę. 
wych, młode;j kdbrede mocniej zabiło - Ale to taikie łaidine - Q!Jiknąl chłop- nd,at jej się Rudolf z okresu narzeczeń- Lecz Wi1ktmję ogarnęło razrzewniie-
serce. czY,k. - Tatuś zawsze sluichal tej płyty. S'twa, kiedy był talki przY'stojny i wzbu- nie. Wi1działa przecież prned sobą Ru-

„Tristarn i Izolda"! Ta opera odegira- A gdzie jest teraz taituJś? dzał ogólne zaiilniteresowa;nie. dolfa. 
la dUlżą rolę w iej życiu. - W J aiponji - odpowiledziała mu - Chcę, ż.eby taituś jit11ż wrócił! - Przydągnęła chło.pca do siebie i po-

Przed dwunaistu laty zairęczyła się. krótko. odezwał się nagle Józiek. - Dlaczego częła go całować. 
Rud·olf był bardzo mnzyika1lny i często - A kiedy wróci? - rpytał dalej on taik długo podróżuje? Józiek roześmiał się wesoło. 
prowadził ją na k·oncerty i dlO opery. chłopiec. - Nie wiem, ialk przyjedzie, to sam - Więc dasz mi tę płytę, mamu-

W dzień zaręczyin byiH na „Tzysta- - .Jeszcze niewiaidomo. ci wszystko opowie - rzekła, stairając siu? -.,. zawołał. 
11Jie i Izoldzie". W rzeczywistości Rudolf wca:le nie się opanować. Wskazała mu miejsce, gdzie ukryła 

Rudolf n:ajbairdziej l.ulbił tę operę. Pa- był w JaiponH, l1ecz znajdował się w 'IJ'O- [ Naistępnego dnia Wilktorja sohowała ,,Trista:na i Izoldę" . 
mięta dosllmna:\.e ten wie·czór, który był bliiskiem mia:stecz!kru. Doprero niedawno , tę płytę. Józieik ni1e mógł jej w żadem I po pairu chwilach znów rozległy się 
bodaj na.jszczęśliwszv w calem żyici'u. otrzyimała od niiego Hst. siposób zmaileźć. rzewne tonv arji operowej. 

P·rzesz.ło dziesięć lat żYILi ze sd>ą. Pisał jej szczerze o wszYJS1tlklem. Ko- - To ty ją pewno uikryła;ś - rzekł , Wilktorja porwała chłopca w ra nio-
, Triisfana i Izoldę slu1chail.i w domu, mieli bieta, z którą wYjechal. osZ1Ukała go. ck> ma:tkL - Daj mi ją! na i zawołała; 
przede gramofCJ?. I nagle zj~~Jla się ja- . Zab~ata mu pi<miąd~ i ucilelkla z ja-

1 
Wrktorja n.iie ;i10gła sobie dać z nim . --: Ubi1erz się szybko! Pojedziemy po 

kaś kobieta, ktora za:brała JeJ R~dalfa., kimś of.i!oerem maryn~rtki. . . rady. Da~eimrn1e ządafa od SY\Ila, by od- tatusia! 
Przed rokiem wreszde mąż Ją 'PO- Ru1oolf dawał zome do zirozwmterua, rob:1 lekqe. Tłum. D. 

rzucił. I właśnie teiraiz przY)pomniała sp- że gid'Y'bY chciała się z 11tirrn pogodz&ć, Józiidk był chł()J)cem UJPartym. Żądał 

pre n u mer a ta: z kosztami przesvlki pocztowe i zł. 3 gr, 50 miesiecznie Ogłoszenia• W tekś~ie so gr. za .wiersz .~iiimetroWY (na stronie 4 szvalty)1 
• nekrolost1 40 gr. za wiersz m1hm. Drobne: za słowo t 5. groszJ', 

naimnieisze zł. 1.50. Poszukiwanie oracy: za si owe 10 icroszy, naimnieisze zł. 120. 
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